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Przez aty ag wystawy, Polacy, którzy 
sig udują dol BARYŻA mogą nabyć numere 
m Gazety Narodowej w GRANDS MAGASINS 
da PRINTEMPS, Boulevard Hsussta"n: nr. 70. 


Lwów d. 23. sierpnia. 


(Warunki konwencji anstrjacko-tureckiej we- 
dlug Tima a Deutsche Ztg. — Na co Austrja 
przystaje a co odrznea, — Udział mocarstw w 
` Sprawie konwencji. Anstrja chce zaborn a 
nie konwencji; i co ztąd nastąpić możn. — 
Zajęcie Serajuwa , a  blednięcie gwiazdy An- 
_ drazsego, i usposobienie kół wiedeńskich, węgier- 
skich, d-lmackich, kroackich i węgiersko serbskich. 
X Uroczyst ść w Pradze na cześć arcyks. Rudolfa, a 
Zwalenie pomnika Palackiego w Rożnowie mo- 
Tuwskim.) 


u W chwili gdy wojska austrjackie wzięły 
szturmem Jerajewo, a półurzędowe tak węgier- 
skie jak i austrjackie dzienniki podnoszą prze: 
dewszystkiem, że już mie potrzeba Żadnej umo 
Wy z Turcją. gdyż Bośnia i Hercegowina, jako 
i kraje zdobyte, będą przyłączone do Austro- Wę- 
gier, nagle dziennik Times w telegramie z Wie- 
duia podaje treść konwencji, jaka w tych dni»ch 
Ma być zawartą między Austrją a Turcją. Wa 
tunki tej konwencji mają być następujące: Tu- 
recka chorągiew ma obok austrjackiej powiewać 
W fortecach; tureccy urzędnicy mają pozostać na 
Bwych posadach, a gdyby potrzeba było zmian, 
te mają być krajowcy uwzględniani; Żandarme- 
Tja i milicja ma być rekrutowana z krajowej lu 
ności; w meczetach, jak zwykle, mają być od- 
prawiane modły za sułtana; nareszcie iż okupa- 
cja ma trwać tak długo, dopokąd mocarstwa 
kongresowe nie uznają, że zamierzone reformy 
zostały przeprowadzone. 
Konwencja ta, według Timesa, miała być 
najdałej do d. 18. lub 19. sierpnia podpisana. 
Jmczasem termin ten minął, a konwencji niu 
podpisano. Dzienniki pólurzędowe podnoszą wąt- 
pliwość, ażeby tej treści konwencja miała być 
y ną, a Deutsche Ztg. zamieszcza z niezawo- 
dnego, jak pisze, źródła wyjaśnienie, że istotnie 
42utro-turecka konwencja między Karatheodorym 
"A hr. Andrassym została ułożoną i sparafo- 
Waną, i że podpisać ją zamierzano d. 21. b. m. 
tano, już nawet do posła rnonoja powieźć 
Nał nia tę podpisa on 
a Br RE nie przyszło 
„% podpisania, ani do wysłania tej konwencji, bo 
tymczasem zaskoczyły okoliczności, stojące na 
 Brzeszkodsie jej podpisaniu. 
Hrabia Amdrassy i Karatheodory mieli się 
Zupełnie porozumieć i zgodzić, iż Austrja zwierz- 
 ślmietwo sułtana w Bośnii i Hercegowinie uzna- 
Je, i że wszędzie gdzie austrjacka chorągiew bo- 
Uzie wywieszona, powiewać ma i chorągiew tu- 
recka, i że we wszystkich meczetach mają się 
Modlić ; za sułtana. Prag N 
|, W jednym tylko punkcie nie przychodziło 
do zgody. Karatheodory żądał, aby oznaczyć ter- 
min okkupacji. Andrassy zaś upierał się, aby 
kkupacja była na czas nieoznaczony. 
ENNY 


W obronie ogródków froeblowskich. 


napisat 


A. Łuczkiewicz. 


Walny zjazd członków Towarzystwa peda- 
Gogieznego w Nowym Sączu przyjął znakomitą 
większością głosów rezolucję następującą : 
„Ogródki froeblowskie są tylko dobrze zorganizo- 
Watemi ochronkami, dlatego należy posyłać do nich 
tylko dzięci zaniedbane, niemające należytej opieki, lub 
Rarażone na zgorszenie w domn. Dzieci, żyjące w pra- 
Widłowych stosunkach domowych, powinny być wycho- 
wane wyłącznie tylko w domu, i przez samych ro- 
aiców, Pożądanem jest tylko, żeby się rodzice z By 
slamom frosblowskim zaznajomili. * À 
„ Mając ogródek froeblowski pod swoją dyrek- 
w ef artajo sobie za obowiązek wypowiedzieć 
mogyi mierze otwarcie imole zdanie, ponieważ 
ogłoby to być uważane za lekceważenie uchwał 
szanownego zgromadzenia i obowiązków swoich, 


e= 


m nie zastosował do tej rezolucji postępo- 
r nia swojego. Jeżeli bowiem zgadzam się z tą 
Wazy to nie powinienem był przyjmować 


ch dzieci do ogródka i zwracać uwagę 
dzązieów a ich szkodliwość, a nawet do wła- 
KA ełożonej wnieść uzasadnione przedstawie- 
Bi eżeli zaś innego jestem zdania, powinienem 
J usprawiedliwić. . 
. Chociaż więc, występując przeciw rezolucji, 
Mimowoli kogoś zadrasnąć mogę, nie wolno mi 
„,CdOwąć milczenia także z tej przyczyny, po- 
Lieyąż powinienem z temi ogródkami być dobrze 
ebzgajomionym i dostarczyć objaśnienia tym ro- 
i Com, których przekonanie zachwiać się mogło. 
czkolwiek jednak uważam za obowiązek 
Podnieść głos w obronie ogródków, nie wynika 
ctd Wcale, żebym musiał bronić je, chociażby 
e się nie zgadzało z mojem przekonaniem, i nie 
aym, żeby mnie ktoś posądzał, iż kary 
ogródki jedynie dla przyzwoitości, lub poniewa 
akaa żeby przynajmniej dyrektor seminarjum 
Sig za niemi. 
dziej Ogródki froeblowskie nie stanowią nieod- 
semi sj. CZęśCI seminarjów, a jak ogródki bez 
czędkljów, tak seminarja bez ogródków bardzo 
a r można spotykać. Ponieważ dzieci do o- 
Bietylk, 798% być przyjmowane przez cały rok, 
dysl? z początku roku jak do szkoły, przy- 
nodoj "3 ne dyrektorowi seminarjum wiele czyn- 
sje | A Szczególniej we Lwowie nasłucha on 
M rodzicow codziennych utyskiwań, wyrzu- 
dziac grożb, jeżeli im udowadnia, że jnż więcej 
ta ci rzyjąć nie może. Losy moje nie 8ą prze- 
Wcale związane z losami ogródka, a gdybym 
Jł przekonania, że ogródki są niepotrzebne, 
wod. nawet szkodliwe, miałbym bardzo pożądany 
ek do odstraszanią rodziców, a przedłożyw- 


H 


onwencją baroni- 


We Lwowie, Sobota dnia 24, Sierpnia 1878. 


Andrassy proponował, ażeby w konwencji 
nic nie wspominać o terminie okkupacji, ale je- 
żeli Turcja sobie życzy, to może ogłosić wobec 
' ludności Bośnii i innych mocarstw, iż okkupacja 
jest tylko prowizoryczna, a on temu ogłoszeniu 
nie będzie zaprzeczał. 

Karatheodory zasięgnął instrukcji od Porty, 
noa uczynić ma, i dotąd ta instrukcja nie nade- 
szła. 

Lecz zkądże dziennik Times wziął wiado- 
mość odmienną co do ostatmego punktu, t. j. 
co do trwańia okkupacji, iż ustać ma wtedy, 
gdy mocarstwa kongresowe uzueją, że reformy 
zamierzone Są przeprowadzone ? 

Zdaje się, że w rokowaniach między gabine- 
tem wiedeńskim a Portą biorą udział czy pośre- 
dniczą i inne gabinety, & mianowicie Anglia, i 
że to ministerstwo angielskie zaproponowało 
takie zawarowanie terminu okkupacji a inne ga- 
binety wniosek angielski poparły, o czem wiado: 
mość udzie!ono 7:mesowi, a ten ją jako telegram 
z Wiednia pedał. A zapewne gabinet wiedeński 
opiera się nawet i takiemu oznaczeniu terminu 
okkupacji, bo mogłoby kiedyś do kolizji dopro 
wadzić. „Po zdobyciu Serujewa radby gabinet 


wiedeń-k! już Żadsej konwencji z Portą nie za-; 


wierać. I dlatego miuisterjalne dzienniki jednym 
chórem wystąpiły nietylko przeciw zawarowaniu 


bią odpowiedzialnym za niedostateczne lub zbyt 
optymistyczne sprawozdania konzulów austcja- 
ckich na Wschodzie. Jestto gra, której źródło 
stanowi zagadkę, jest to gra tem niebezpieczniej- 
Sza, o ile osłabia się wpływ hr. Andrassego na 
zewnątrz, a z drugiej strony dziwią. się powsze- 
chnie, że mąż stanu, który dał tyle dowodów 
zręczności w odparciu zarzutów, tym razem nie 


dba wcale i zostaje zupełnie obojętnym na wszy- |illaminowaniu Zagrzebia na wypadek zajęcia Se- 
sttie pociski, jąkie wymierzają przeciw niemu. | rajewa — tłómacząc io tem, że lepiej te pianią- 
Czeka zapewne 4iż. do zebrania się delegacyj, aby | dze dać na swoich rannych w armii okkupaeyj- 
tam stanąć w obronie swej polityki. Ale bądź nej. Jak wiemy zaś, illuminację z powodu prze- 
co >ądź, pochwały armii kosztem przezorności hr. | kroczenia SaWę,... 


Andrassego cechują chwilę obeeną,* 

Nie łatwo domyśleć się — eg utaja dyplo- 
matyzujący kerespondeut — Że ten zwrot prze- 
ciw Andrassemu objawił się w kołach wyższych 
a może i najwyższych — słowem, że gwiazda 
Andrassęgo upada, — i niezadługo może przyj- 
dzie ma w samotności spożywać swój owies i 
bawić się swoim batem, pieścić się widokiem 
kołaierza feldmarszałka porucznika na swoim 
| mundurze, złotem runem u szyi i marzeniami o 
tytule książęcym, którego już. był tuż, taż, ale 
„nie jest więcej pewnym. 

Myli się jednak korespoadant Czasu w je- 
(dnym punkcie, — gdyż Andraagy umieścił w 
| Allg. Augeb. Zig. temi dniami ognistą apologię 


aby okkupacja ustała, gdy mocarstwa kougresosźswojej polityki, ba i swoich sukcesów, ale redak- 


we uznają to za stosowne, ale i przeciw zawieja- 
niu wszelkiej konwencji z Turcja, a za natych 
miastowem wcieleniem Bośnii i Hercegowiny do 
Austro: Węgier. 

Drażliwa to jednak jest sprawa nie tyle 
wobec Turcji, ile wobec innych gabinetów. Jak 
z protokołów kongresowych widać, włoski mini- 
ster Corti wyraźRie zastrzegł się przeciw zamia- 
nie okkupacji na anneksję. Dzienniki ministe- 
rjalne francuskie, w miarę jak opór Bośniaków 
coraz silniej występuje, tem więcej stają po ich 
stronie, a bohaterska walka w „Nowej Saragossie“ 
jeszcze więcej zjedna im sympatji W ogóle ton 
wszystkich prawie europej:kich dzienuików zmie- 
nił się do niepoznania w ostatnich dniach kilku- 
nastu a wcale nie na korzyść Austro- Węgier. 
Gdy szczegóły sposobów walki 1 Zniszczenia ro- 
zejdą się po świecie, to jeszcze siłniej odezwie 
się opinia. 


Co się tyczy usposobienia, jakie zapanowało 
we Wiedniu po pierwszem* wrażenia radośnem 
nagłej wiadómości o zajęciu Serajewa, a 
które jażeśmy wczoraj określili, wyborny dodaje 
przyczynek korespondent wiedeński Czasu, pi- 
BZC : +4 auan a Wozy a WS 

T ce Wrodzony Austrjakom, a właściwie Wie- 


1 | deńczykóm pesymizm zawsze szuka przedmiotu 


do krytyki ostrej, szuka kozła ofiarnego. I te- 
raz trudno nie spostrzedz tego usposobienia. Na 
cele okkupacji publiczność Zzapatruje się dosyć 
chłodno. O wojska słyszeć można pełno pochwał, 
o polityce i dyplomatycznej zręczności hr. An- 
drassego pełno nagan i uwag uszczypliwych lub 


‚| ta (Spalato). Tam: burmiatri 


„cja dodała w przypisku, że nie przyjmuje odpo- 
| wiedzialności za cały ten artykuł, Pisma też wie- 
,deńskie zarówno jak peszteńskie wielbią jedynie 
Í tylko dzielność żołnierzy, którzy śród nieopisa- 
„nych trudności doszli do Serajewa — ani słów- 
„kiem pochwały nie wielbiąc polityka, który wy- 
'słał ich do Bośnii; owszem wywodzą one, Że ca- 
ła sprawa okkupacyjna była błędem do niedoda- 
„rowania, ale który teraz envrgicznem wykona- 
"niem i następnem wyzyskaniem naprawić po- 
„ trzeba. o 
| - Budapes'er Corr. donosi, że odbyła się zgÓów 
druga wspólna narada ministrów w Wiedniu 
ipod przewodnictwem cesarza, w której wzięli u- 
dział trzej wspólni ministrowie, niektórzy wyżsi 
urzędnicy ministerstwa wojny, oraz prezesowie 
obu gabinetów, oba ministrowie skarbu i mini- 
strowie obrony krajowej. O przedmiocie i wyni- 
1 tej drugiej narady, dziennik ten nie wspo- 
mina, i i 
Jsk przyjęto wiadomość o zajęciu Serajewa 
w Dalmacji i Kroacji? Sądząc z telegramów pół- 
| urzędowych — z nieopisanym %apałem; ale cał 
kiem inaczej przedstawia się tkecz z telegramów 
np. Nowej Pressy. Są tylko wiadomości ze Spli- 
AstBOnti osobnemi 
płakatami podał tę wiadomość miastu — wywie- 
8z030 więc chorągwie na ulizach i oknach; zwoła- 
no talegrafem Radę miejską na nadzwyczajne po- 
siedzenie itd. Otóż p. Bajamonti jest Włochem 
w duszy a centralistą w postępowania, i oraz 
pajzaciętszym wrogiem narodowców dalmackich, — 
a ci, jak wiemy choćby tylko z lamentów Starej 
Pressy, stoją z całego serea po stronie Czarno- 


złośliwych. Zgoła dla okkupacji, dla jej celów i! góreów, i do gruntu są oburzeni polityką wschodnią 
wido.ów niema zapału, być może dlatego, że pu-| Austrji. Z zapałów, jakie wywołał objazd cesa- 
bliczność nadarmo ogląda się za programem do-|rza po Dalmacji, niema dzisiaj ani śladu, bo nie 
datnim, a za każde niepowodzenie wejska wini lziściły się nadzieje, jakie do tego zjazdu naro- 
politykę rządową. W wielu także dziennikach dowcy dalmaccy przywiązywali. Z innych miast 
br. Andrassy stał się kozłem ofiarnym. Na nie |dalmaczich wcale niema doniesienia, prócz ogól- 
go zwalają winę, że nie wysłano dostatbcznej |nikowego z Zadaru o manifestacjach urzędo- 
ilości wojska do Bośnii i Hercegowiny, jego re-! wych. 
(SZER E ETC O 


szy uzasadnione przedstawienie ministerstwu, nym naszym naucz 


miałbym nadzieję nietylko uwolnienia się od nie- 
małego ciężaru, ale także otrzymania uznania 
za dbałość o zaoszczędzenie wydatków na semi- 
narja. 

Zamierzając skraszyć kopię 
gródków froeblowskich, narażam się także na za- 
rzut, dla czego nie uczyniłem tego, wtedy i tam, 
kiedy do tego była właściwa pora ? to jest podczas 
zjazdu w Sączu? Nie będę się zasłaniać okoli- 
cznościami, które mi do Sącza jechać nie dozwoli- 
ły, lecz wyznaję, że gdybym był miał sposobn ŚĆ 
do przemówienie na zgromadzeniu, nie byłbym 
powiedział nie innego, jak tylko to, co każdemu 
z obecnych samo musiało się nasunąć; 0 czem 
przeto mogłem się: spodziewać, że będzie powie- 
dziane; a mianowicie : że wobec tego, iż wszy- 
stko co się tyczy wychowania, niezmiernej jest 
wagi; wobec powszechnego uznania  użyteczno- 
ści ogródków, wobec tak licznych i poważnych 
głosów, przemawiających wszęt zie za ogródkami; 
wobec nareszcie wzrastającej ich wziętości w na- 


pig w obronie o0- 


szym kraju: wypadałoby zachować chociaż taką ' 


oględność przy uchwalania rezolucji dotyczącej 
ogródków, ) i; 
sze, kiedy ma zastanawiać się nad sprawą nie- 
dostatecznie jeszcze znaną. Ae 

Doradzałbym przeto wybrać komisję lub an- 
kietę do wszechstronnego zbadania tej sprawy 

w miejscach, gdzie te ogródki istnieją, doradzał- 
bym postarać się o poznanie wzorowych zakła- 
dów tego rodzaju za granicą, i przystąpić do 
głosowania dopiero na podstawie dokładnego 
sprawozdania. 

Taki sposób postępowania przyjęty jest we 
wszystkich zgromadzeniach, tak postępuje też 
zwykle Towarzystwo pedagogiczne, i nie mogłem 
przewidzieć, że postąpi sobie inaczej w tej 
sprawie. , : 

Non jurare tn verba magistri przyjęto dziś 

powszechnie, albowiem najlepsza rzecz przedsta- 
wiona W niewłaściwem świetle, może się wyda- 
wać złą. Dlatego nie byłbym także wymagał, że- 
by moim słowom więcej ufano, niżeli innych 
mowców ; lecz prosiłbym jedynie o ściślejsze zba- 
danie, a to tem bardziej, że sprawa nieroztrzą- 
Śnięta należycie nie może być oddaną pod u- 
lchwałą osobom, które bezwątpienia ożywione 
są nailepszemi chęciami, o których jednak bez 
|abuiżenia z całą pewnością twierdzić mogę, że 
bardzo mało obznajomione są z dziełami o meto- 
dzie froeblowskiej i nie mieli sposobności przy- 
patrzyć sig bez uprzedzenia ogródkom, które 
przeto mogłyby głosować jedynie w zaufaniu do 
osób które wybrały. 

Ogródki froeblowskie jeszcze są w ogóle za 
młode, żeby z wszelką stanowczością o ich owo- 
cach mówić można, nie rozkrzewiły się też je- 
szcze tak bardzo w naszym kraju, żeby jaż przed 
niemi należało ostrzegać publiczność. 


| Nie byłoby też woale ubliżyło zagromadzo- 


jaką zachowuje każde ciało poważniej- 


ycielom, gdyby się byli zapy- 
czy też na zjazdach innych 
nigdy mowy o cgródkach | 
I t ) e wiedzieć z pewnością, czy 
Jest wielu między naszymi nauczycielami, któ- 
rzy się zajmują dziełami traktującemi o ogród- 
kach ? nie zdarzyło mi się wszelakoż jeszeze ani 
Poznać, ani nawet słyszeć o żadnym, któryby 
się oddawał tej specjalnej gałęzi wychowania, 
na któregoby zdaniu można było w tej mierze 
polegać bezpiecznie. 

Również nie m 
| kogo, ktoby 
dłuższy czas 

Ze spra 


tali wnioskodawcy, 
pedagogów nie było 
Nie mogę wprawdzi 


miałem sposobności poznać ni- 
ze ścisłością bezstronnego badacza 
przypatrywał się ogródkom. 
A wozdań o zjeździe przekonuję się tak- 
, 
sprzeciwiania ai metodzie Froebla, lecz z tej 
przyczyny, że ogródki wyrywają dzieci zawcze- 
śnie z kółka rodzinnego. To zdsje mi się było 
sem kę yn Tobigpym Froeblowi, a prze- 
, że to jest słuszny zarz 
„do rezolucji. - y nt, było powodem 
I ja podzielam w zupełności uwielbienie wy- 
chowania macierzyńskiego. Przekonany jestem, 
że nic nie zdoła wyrównać troskliwości macie- 
rzyńskiej; wiem nadto, że matka bez znajomości 
pedagogiki i metodyki może więcej. dobrego nan- 
czyć swoje dzieci, niżeli najaczeńsza nauczyciel- 
ka. Lecz Froeblowi nie chodziło wcale o to, że- 
by wyrwać dzieci z pod wpływu matki. Zdawa- 
ło mu się jedynie, że nie może to być szkodli- 
wem, jeżeli oprócz matki dziecię dozna także in- 
nych wpływów. " 
Wiadomo, że nikt nie zamyka swoich dzieci 
tak szczelnie, Żeby nigdy z domu nie wychodzi- 
ły, iżby nigdy z innemi dziećmi się nie spotykały, 
żeby nie były także odwiedzane od różnych osób. 
Zachodzi więc pytanie, czy można im pozwolić 
wstąpić do ogródka? Ogródek nie jest wcale 
szkołą, nie zapisuje się w nim nigdy, ani czy 
dzieci regularnie przye 


hodzą? ani czy się spa- 
źniają? mają owszem wszelką swobodę przycho 
dzenia i zabawiania się według upodobania. Nie 
można przeto nawet przypuścić, Żeby to mogło 
być szkodliwem, jeżeli rodzice na kilka godzin 
poszlą swoje dzieci do ogródka? Dla zaspokoje- 
nia wszelako i tych, których to obchodzić może 
podam do wiadomości, jak się na ogródki zapa- 
trują pedagogowie niemieccy. 

Po roku 1848, a zatem W czasach reakcji, 
wydał pruski minister oświecenia Rauner w r. 
1851 reskrypt, którym zabronił zakładania 0- 
gródków, a istniejące: poznosił w całem państwie 
pruskiem, pod pozorem, że przyczyniają się one 
do krzewienia socjalizmu i ateizmu; właściwie 
zaś dlatego, że wytwarzają samodzielność, za- 
szczepiają braterstwo i równość. W skntek tego 
reskryptu zebrało się tego samego roku w ką 
pielowem miasteczku Liebenstein dziewiętnastu 
bardzo znakomitych pedagogów, jak Diesterweg, 


że rezolucją powziętą została nie z powodu | ba 
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Rok XVII. 


Z Kroacji są tylko wiadomości z Zagrzebia. 
„Miasto ustrojone w chorągwie i niema prawie 
domu, z którego by nie powiewała jedna lub kil- 
ka chorągwi narodowych i czarnożółtych* — te- 
legrafują ztamtąd do Nowej Preesy, i zaraz do- 
dają: „Rada miasta odłożyła uroczysty obchód 
zdobycia Serajewa z powodu lichej pogody“. 
Wiemy jednak, że jaż dawno agitowano przeciw 


ł do zajęcia Serajewa. 
Słynna lojalność Kroatów — jak przepowiedzie- 
pr — zaczyna wracać się na jakieś mowę 
ry. Ai ~ 

. Serbowie węgierscy zaś, zamiast radować 
się przekroczeniem Sawy i zajęciem Serajewa, 
tłumnia wybrali gię do Belgradu na obchód ogło- 
szenia niepodlagłgści, Ssebii d. 22. bm. 


, W Pradze dnia 21. bm. obchodzono uro- 
dziny arcyks. następcy, Rudolfa, z wystawą i 
serdecznością, nawet ze strony Czechów, jakby 
chodziło o uczczenie najukochańszego monarchy. 

iążę umiał sobie w samej rzeczy zjednać 
umysły, a nadto Czesi z przybyciem jego i za- 
mieszkaniem w Pradze wiążą, jak wiemy, pe- 
wne nadzieje prawno-polityczne. 

Równocześnie zaś donoszą z Rożnowa d. 21. 
bum. do Nowej Pressy; „Dzisiaj miano tu odsło- 
nić pomnik (biust) Pałackiego i wielkie jaż były 
poczynione przygotowania na tę uroczystość. 
Ponieważ jednak nie postarano się o urzędowe 
pozwolenie wystawienia pomnika, więc włądza 
zabroniła obchodu a w pół wykończosy pomnik 
rozebrać kazała.“ 


Ostateczny wynik wyborów w Zaborze 
pruskim. 


Dziennik Poznański donosi: „Wybory ści- 
ślejsze dnia 17. bm. ukończyły się: w czterech 
okręgach wyborczych nie przeprowadziliśmy na- 
szych kandydatów, a mianowicie w okręgu wy- 
borczym bydgoskim, świeckim, sztumsko - kwi- 
dzyńskim i brodnieko grudziądzkim ; w piątym 
natomiast, gdańskim, zwyciężył nasz 


kandydat ks. Michalski, otrzymał bowiem | nieck 


4400 głosów, jego zaś przeciwnik kandydat nie- 
miecki Albrecht tylko 3950 głosów. Tym spo- 
sobem mieć będziemy w parlamencie niemieckim 
nie czternastu, jak poprzednio donosiliśmy, lecz 


piętnastn posłów, a więc o jednego wię-| 


cej niź w poprzednim parlamencie. Prusy Za- 
chodnie mają zatem pięciu posłów, księstwo Po- 
znańskie dziesięciu; klęskę przeto, poniesioną w 
okręgu wyborczym Sszubińsko-wyrzyskim, powe- 
towaliśmy świetnie. 

Podajemy rezultat w trzech okręgach wy- 
borczych w Prusach Zachodnich. I tak: 

W okręgu brodnicko grudziądzkim głosowa- 
nie z 30. lipca rb. wykazało głosów dla pol- 
skiego kandydata, 8081, dla niemieckiego 8172. 
Po stronie niemieckiej była więc przewaga gło- 
sów 91. Głosowanie 13. sierpnia wykazało po 
stronie polskiej 9303, po niemieckiej zaś 9723 
głosy. Przewaga głosów niemieckich wzniosła 
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drugiem głosowaniu przybyło 1222 głosy, przy- 
rost po stronie niemieckiej wynesi 1551 gł czyli 
przybyło im 329 głosów więcej niż Polakom. 
W okręgu sztumsko-kwidzyńskim mieliśmy 
30. lipca 6673 głosy, Niemcy zaś 7383, czyli 710 
gł. więcej od nas. W następnym wyborze przy- 
padło nam 7406, Niemcom zaś 7675 gł. Przy- 
rost głosów dla polskiego kandydata wynosi 733 
łosy, dla kandydata niemieckiego zaś 292 gł. 
| cest większy o 441 głosów, jednakże 
wi absolutnej przezeń nie osiągnęliśmy. 
W okręgu świeckim zyskał kandydat polski 
dnia 30. lipca 5138 głosy, niemiecki 5604. Było 
zatem pe stronie Niemców 471 więcej. Następne 
osowżanie podniosło liczby te znacznie po obu 
nach. Po stronie polskiej liczono 5514 gł. 
czyli 381 więcej niż poprzednio, po stronie nie- 


ięce 
Rs powyższy rezultat, Gazeta Toruńska 
k Pa do tych samych wniosków, jakie wy- 
szczyliśmy w artykałach naszych wstępnych: 

„Z powodu wyborów* a mianowicie zaleca roz- 
winąć jak najenergiczniejszą agitacją z góry; 
pracować ciągle a nie tylko w czasie wyborów 
nad wyrobieniem ludu i jego oświatą, z czego 
popłynie dojrzałość polityczna i odwaga cywilna." 

Spis posłów jest następujący : 

A. Wielkie ks. Poznańskie : 

1. Okręg. Miasto Poznań i powiat poznań- 
ski: H. Turno. 

2. Okręg międzychodzko-szamotulsko-obor- 
nieki: hr. St. Kwilecki. 

3. Okręg bukowsko-kościański. T. Mag- 
dziński. 

4. Okręg krobski: ks. R. Czartoryski. 

5. Okręg średzko-Śremski: dr. R. Komie- 
rowski. 

6. Okręg, wrzesińsko-pleszowski: hr. Stefan 
Żółtowski. 

1. Okręg krotoszyński: ks. dr. Jażdżewski, 

8. Okręg odolanowsko ostrzeszowski: książę 
F. Radziwiłł. 

9. Okręg gnieźnieńsko-wągrowiecki: dr. W. 
Niegolewski. 

10. Okręg inowrocławsko mogilnicki: St. Kur- 


natowski. 
B. Prusy Zachodnie: 
11. Okręg toruńsko-chełmiński: p. Ssza- 


1. 
12. Okręg kartuzko-wejherowski: A. Kalk- 
stein 


13. Okręg starogardzko-kościerzyński: hr. 
Adam Sierakowski. ERE ze” 
i pi = Okrog chojnicko-tucholski : Laon Cear- 

ński. 
_ 15. Okręg gdański (wiejski): ksiądz Mi- 
chalski. 

Na każdy sposób dodać tu wypada, Że na 
Szlgsku wreszcie wybrany został 16. ks. Edmund 
Radziwiłł. 

Co do ks. Michalskiego donosi korespondent 
gdański Kurjera Pozn: „Zapewne czytelnicy są- 
dzicie, iż ksiądz dziekan Michalski, skoro wy- 
branym zostanie, przyłączy się do reprezentan- 
tów naszych, to jest Polaków, o tem jednak 
bardzo wątpię. — W rozmowie, mianej nieda- 
wno temu z księdzem dziekanem, który, mówiąc 
nawiasowo, bardzo licho polskim językiem wła- 


się znacznie, bo do 420 gł, a zatem większa |da, oświadczył mi tenże, że pochodzi z matki 
jest od pierwszej o 329 Gdy więc Polakom wl Polki, ale ojca Pomorzanina, zwracając uwagę, 


z Corbach, Marquart z Drezna, Middendorf ziski jako prawdziwie zgodny z naturą, a miano- 


Keilhan, Hoffmann z Hamburga, Georgens z Ba- 
den itd., i podpisali po dokładnem zbadaniu za- | 
kładu, prowadzonego przez samego  Froebla, 
czwartego dnia następujące oświadczenie: 

„Fryderyk Frosbl dąży do rozbudzenia 
wszechstronnego tych zdolności, które Pan Bóg 
dziecięcia udzielił, podług zasad rozwojowego wy- 
kształcenia. | 

„Stosownie do tego celu osięga: 

1. Wykształcenie członków ciała przez sze- 
reg ćwiczeń gimnastycznych i igraszek rucho- 
wych; 

A 2. ćwiczenie zmysłów, zwłaszcza szlache- 
tniejszych, służących do rozeznania kształtów i 
rw przez wrażenią najrozmaitszego rodzaju, 
tudzież słażących do odbierania dźwięków i u- 
czuć, przez rytm, takt, piosneczki i melodje; 

3. wykształcenie popędu do czynności i 38- 
trudnienia, jakoteż wyobraźui i poznania, przez 
szereg ćwiczeń, jakie nastręczają wynalezione 
przez niego dary i zatrudnienia ; 

4. rozbndzenie uczuć religijnych i moral- 
nych, rozwój umysłu przez powiastki i przemó- 
wienia zmierzające do tego celu, osobliwie zaś 
przez obcowanie dziatek z kierowniczką stogo- 
wnie wykształconą; 

5. odzwyczajenia się nieprzyzwoitości, a 
przyzwyczajenia się do enót dziecięcych, przez 
obcowanie dzieci w kółkach towarzyskich 1 we- 
sołych zabawach. : 4 - 

„We wszystkich tych i w wielu innych 
względach i usiłowaniach Froebla zauważaliśmy 
nietylko zdrowe zasady i odpowiednie środki, lecz 
przekonaliśmy się także, że kierujące myśli są 
wynikiem licznych usiłowań pedagogicznych, któ- 
re za głęboką podstawę praktycznej pedagogiki 
uważać należy, i które domowe wychowanie sku- 
tecznie wspierają i uzupełniają, Jesteśmy prze- 
kouani, że tymi sposobami podniesie się pedago-| 
giczna czynność i wiedza matek, a wychowanie. 
szkolne zyska podstawę i ułatwienie.“ 

„Ponieważ usiłowania Froebla dalekie 
od wszelkiego wychowania 
do pewnych zawodów, 
że są ważnym postępe 
nej i praktycznej, 
bie wielką zasługę 


J 


są í 
i tendencyjnego t. j. 
żywimy to przekonanie, ! 
Qpem w pedagogice teoretycz- | 
i że przeto każdy zjedna so- 
wie w calym narodzie, kto przy- 
czyni się do zaprowadzenia i dalszego rozwoju 
ogródków dziecięcych i kierowniczek tych ogród- 
ków. W końcu dodają podpisani, że zdaje im się 
niepotrzebną rzeczą nadmieniać, Że rozbudzone 
pomiędzy dziatwą życie, jest chrześciańskiem.* 

, Lecz nietylko szczupłe kółko pedagogów 
umiało ucenić zasługi Froebla. We dwa lata 
później, na walnem zjeździe nauczycieli w Sal- 
zungen, dr. Schulze zdawał sprawę o ogródkach 
Fooebla. Na wniosek Ih. Hoffmana przyjęto na- 
stępnjącą rezolucję : 

1) Piąte walne zgromadzenie nanczycieli 


dyrektor semiuarjum w Berlinie, Hóhler, rektor | niemieckich uzmeje sposób wychowania froeblow- 


„tło otrzymują. 


wicie jako rozwijający i wspierający samodzielną 
czynność. 

„2) Zgromadzenie uznaje z tego powodu 
ogródki froeblowskie za bardzo stosowne przy- 
sposobienie do szkoły ludowej!* 

, „Mamy więc przed sobą dwa rozporządzenia 
ministerjalne, z których jedno znosi, a drugie 
z dnia 26. maja 1874) zaprowadza ogródki 
roeblowskie i dwie rezolucje pedagogów wprost 
sobie przeciwne. Rozstrzygnięcie po czyjej stro- 
nie słuszność ? byłoby nie łatwe, gdyby nam nie- 
znane były te okoliczności, że ministerjum, któ- 
re potępiło ogródki, było na wskróś reakcyjne; 
a zgromadzenie, które uchwaliło rezolucję prze- 
ciw ogródkom kierowało się bardziej uczuciem 
zachowania rodziny od wpływów szkodliwych, 
aniżeli zimnem zastanowieniem. 

Nie zamierzam też bronić ogródków zasła- 
nianiem Froebla, że myśl jego pierwotna w dzi- 
siejszych ogródkach została wykoszlawiona, lub 
Że myśli te podniósł już Komeński. 

Bez wszelkiej przesady wydaje mi się Ko- 
meński słońcem, około którego się obracają 
wszyscy nowsi pedagogowie i od którego świa- 

omeński jest dla nas tem droż- 
szy, że urodził się zaledwie o kilka mil od gra- 
nic naszej ojczyzny, Że w naszym kraju (w Le- 
sznie) spędził największą i najpiękniejszą część 


„Bwojego Życia, że język polski nazywa w pi- 


smach swoich łacińskich naszym, t.j. swoim, do 
czego niewątpliwie nabył prawa przez uczenie 
polskich dzieci. Komeński zajmując się sposoba- 
mi nauczania w ogóle jakoteż przedmiotami, 
których na każdym stopniu należy uczyć, nazy- 
wa pierwszy stopień nauki szkołą macierzyńską, 
i podaje bardzo cenne wskazówki czego ? i jak? 
w tej szkole uczyć należy. 

O ile Pestalozzi i Froebl z jego dzieł ko- 
rzystali ? wiedzieć dokładnie nie można, ponie- 
waż o tem nie robią wzmianki, chociaż obydwaj, 
byli bardzo gorliwymi zwolennikami wychowania 
macierzyńskiego. 

Nie ulega wątpliwości, że Pestalozzi miał 
głównie na oka wychowanie dzieci uboższego lu- 
du. Być może że i Froebl, jego uczeń, głównie 
myślał o dzieciach nbogich i opuszczonych, nie 
wypowiedział przecież nigdzie, żeby swoje ogród- 
ki jedynie dla dzieci ubogich przeznaczał, utrzy- 
mując owszem że jedynie w ogródku nabiera 
dziecię owej miłości bliźniego, która serce dzie- 
cięcia ogarnąć powinna i tu się chroni od owego 
egoizmn, który często wygrzewa się na łonie 
rodziny. 

Hanschmann, biograf Froebla, powiada w 
swoim dziele (Friedrich Froebl, Eisenach 1874 
wydanie 2) str. 284.* 

(Dok n.) 


w każdym „razie winien się poczuwać więcej do wartych, kasy zaś, które na przyszłość nowe Już przy zachodniem wejściu przywitał niepizy- ukończone. Z chwałą spełniono warunek przed- prawdziwie obywatelskiej weźwać i ją zachęcić, % | 
Polaków niż do Niemców, gdyż krew z matki |założone zostaną, muszą się stosować do tego jaciel gęstym a trafnym, i coraz bardziej stra-| wstępny do załatwienia misji, która została mo- ona nie odmówi swej pracy na tym. poln. , 
Polki a niemniej i z ojca, którego przodkowie, į wzoru, a Wydział krajowy będzie obowiązany, |sznym ogniem naszych tyralierów, którzy do |narchii powierzoną mandatem mocarstw europej- | 


nie daleko sięgając, zapewne byli nie mieszań- |ściśle tego przestrzegać. 


cami, lecz czysto Polakami. Z toku rozmowy je- 


| środkowo z trzech stron postępowali ku wnę-|skich. Waleczne wojska austrjackie, tudzież ich po dwóch, a najwięcej po trzech latach takiej usil- 
Nie przedkładamy projektu statutów kas po- |trzu miasta. 


Lecz coraz rażniejszym, 


dnak, znając zresztą od lat kilka księdza M. |życzkowych pod uchwałę W. sejmu, gdyż za-|wniejszym i morderczym staje się ogień przeci- 


jestem prawie przekonanym, Że w razie wyborajtwierdzenie statutów należy do c. k. namiestni- |wnika, czem więcej kolumny nasze wdzierają się 


zasiędzie w centrum.“ 

Na każdy jednak sposób wydaje się rzeczą 
pewną, że poseł ks. Michalski, postawiony przez 
; polski komitet wyborczy na kandydackiej liście 
i wybrany przeważnie polskiemi, głosami jest 
reprezentantem polsko- katolickiej ludności, że 
zatem będzie obrońcą polskich i katoliekich in- 
teresów naszych i — jak się spodziewamy, w 
kwestjach tych zgodnie z Kołem polskiem w par- 
lamencie Rzeszy występować i głosować będzie. 


Sprawozdanie 


Wydziału krajowego w sprawie niesiewia pomocy 
ludności wyzżyskiwanej przez lichwę i podźwignie- 
nie jej z ekonomicznego upadku. 


(Dokończenie). 


Ustawa wydana przeciw lichwie wywarła 
jeszcze wtedy, gdy była tylko projektem publicz- 
"nie rozbieranym, ten dobry skutek, że zwróciła 
uwagę na postępowanie lichwiarzy <grząkracza- 
jących w nader wiela wypadkach granicę, która 
wyzyskiwanie bezkarnej wówczas lichwy dzieliła 
od formalnego osznstwa. 

W kilku głośnych swojego czasu procesach 
karnych, e. k. prokuratorja państwa i sąd wy- 
stąpiły z należytą sprężystością i dzięki tej 
sprężystości wielu niepoprawnych, całe okolice 
wyzyskujących lichwiarzy spotkało się z zasła- 
żoną karą. Wypadki tego rodzaja wywierały 
dobry skutek w podwójnym kierunku, bo naj- 
pierw uwalniały wiele ofiar z rąk lichwiarzy w 
skutek unieważnienia interesów jako oszustwo 
kwalifikowanych, a powtóre ośmieliły inne wyzy- 
akiwane ofiary do wystąpienia przeciw naduży- 
ciom, wskazując im drogę i sposób obrony. In- 
stytucja sądów przysięgłych oddała w tej mie- 
rze znakomite usłagi tak samemu wymiarowi 
sprawiedliwóści, jak i ofiarom oszustw lichwiar- 
skich, a tem samem całemn społeczeństwu. 

Podnieść także należy, że dzięki przymusowi 
notarjalnemu, który interesa pożyczkowe w znacz- 
nej części poddał pod kontrolę publiczną, niepo- 
prawni lichwiarze nie mogą tak łatwo omijać 
ustawy wzbraniającej lichwę, jak dawniej omi- 
jali przepisy ograniczające stopę procentową. 

Właśnie teraz, gdy w skutek ustawy prze- 
ciw lichwie wydanej i w skutek energicznego 
wystąpienia sądów przeciw wyzyskiwaniu operą- 
eji kredytowych w sposób zbrodniczy, znaczne 
kapitały odjęte zostały kredytowi ludności wiej- 
skiej i małomiejskiej, nadeszła pora stosowna do 
niesienia pomocy zdrowym i dobrze zorganizo- 
wanym kredytem. Do stworzenia takiego kredy- 
tu, niezbędną jest publiczna inicjatywa w do- 
starczenin kapitałów dla jednostek, które same 
sobie pozostawione, dla brakn dostatecznej gwa- 
rancji nie osiągnęłyby celu. 

W Węgrzech, zbliżonych do kraju naszego 
pod względem ekonomicznych stosunków miano- 
wicie lndności wiejskiej, inicjatywa taka już da- 
wno powstała i w skutek tego zapewne już w 
tym roku wejdzie tam w życie krajowy zakład 
kredytowy, mający wydobyć . zadłużoną ludność 
z lichwy i upadkn ekonomicznego. Zakład ten 
składać się będzie z instytutu centralnego, za- 
spakajającego potrzeby kredytu hipotecznego i z 
miejscowych stowarzyszeń zaliczkowych, które 
zaspakajać potrzeby kredytu osobistego 
włościan. Na kapitał zakładowy składa się w je- 
dnej połowie fundusz pabliczny, w drugiej poło- 
wie niejako patrjotyczna subskrypcja, ujęta w 
formę udziałów nisko oprocentowanych, lub wca- 
le nieoprocentowanych. Nie będziemy tu rozwo- 
dzić się nad szczegółami organizacji tego wę- 
gierskiego zakładu kredytowego, gdyż przykład 
węgierski nie dałby się u nas Ściśle zastosować. 
Droga jednak, którą sobie wytknęły Węgry, 


chcąc wydobyć lud z lichwy, godna jest naśla-; 


dowania, w sposób o tyle zmieniony , o ile tego 
wymagają e stosunki. 


„Wydział krajowy uznał potrzebę wzięcia; 
inicjatywy co do pozyskania potrzebnych fundu-| 


1 


szów i zorganizowania zdrowego kredytu, ale 
nie proponuje utworzenia osobnego zakładu, lecz 
ogranicza się do pośrednictwa tych instytucyj 


kredytowych, które rozwojem i dłuższem istnie-| 


niem dały rękojmię, że są żywotne i zdolne do 
spełnienia włożonego na nie zadania. 
Towarzystwa zaliczkowe i powiatowe kasy 


ctwa 8 uchwały W. Izby podlegają tylko za-|do wązkich, pokrzywionych ulic miasta. 


twierdzeniu Najjaśniejszego Pana. 


Z ka- 
żdym krokiem wzmaga się opór, czem więcej woj- 


Wreszcie czasem wypadnie zmienić jednojsko zbliża się do Środka miasta Zə wszystkich 
lub drugie postanowienie statutów. Jeżeli się|jego części i ulic, z domów i zagrodzeń strzelają 


okaże tego potrzeba, zmianę uskuteczni Wydział 
krajowy w porozumieniu z c. k. namiestnictwem, 
co nie mogłoby nastąpić, gdyby statuta zostały 
uchwalone przez Wys. sejm. 

Jak z jednej strony staraliśmy się zapewnić 
zwrot udzielanych pożyczek krajowi, przez to, 
że kraj udziela pożyczek powiatom pod ich gwa- 
rancją, tak z drugiej strony niezbędnym warun- 
kiem osiągnięcia zamierzonego celu jest, żeby 


'na naszych, a na placach walczy już Żołnierz 
przeciw żołnierzowi, a każda stopa ziemi musi 
dosłownie krwią być okupiona. 

Literalnie cała muzułmańska ludność stoi 
przeciw nam uzbrojona, a już i rezerwę musiano 
ściągnąć do walki, aby podołać temu przerażają- 
cemu oporowi. Półtrzeciej prawie godziny trwa 
ta straszna walka uliczna, liczne domy stoją w 
płomieniach, a i w nich jeszcze walezą do upe- 


kasom pożyczkowym powiatowym, zasilanym przez dłego. 


życzki, służyło prawo politycznej egzekucji. 


fundusz krajowy su sami pochodzącemi z po- 


Nareszcie cytadela w naszych jest rękach, 
i upadek tej głównej zapory rozstrzyga wal- 


Tylko szybkie, doraźne i z małymi kosztami kę. Jakby na dany znak zamilka bój na widok 


połączone ściągnięcie wypożyczonych sum, może austrjackich żołnierzy, 


owładających mury cy- 


zapewnić rychłe założenie kas pożyczkowych w tadeli. 


każdym powiecie oraz rozkwit i zbawienne skutki 


: tych zakładów. 


Główna wałka już się skończyła. Ze wszyst- 
kich stron odzywały się sygnały naszych tręba- 


Dalej sądzimy, że z powodu tak uprzywile- czy, wzywające rozprószonych żołnierzy do swo- 
jowanego stanowiska kas powiatowych, okoliczne ich oddziałów. Jednak, tylko z największem wy- 


gminy ch 


ętńig lokować będą swe fundusze w tych sileniem mogli dowódzey okropnej rzezi kres po- 


zakładach a nawet przystąpią do zwinięcia łożyć i nemal każdego żołnierza z osobna od 


własnych kas pożyczkowych, przelewając ich fun- przeciwnika, 


na którego się zaciekł, oderwać. 


"dusze do kas powiatowych. Mając na względzie Podczas gdy okropieństwem do głębi wzruszony 
„wzniosły cel t. j. niesienie pomocy ludności wy- kreślę te słowa, perła Bośnii, dumne Serajewo, 
zyskiwanej przez lichwę i podźwignienie jej z nowa Saragosa kąpie się we krwi. W purpurze 
upadku ekonomicznego, w skutek którego siła ognia kąpią się dachy domów i cytadeli, mecze- 


podatkowa mocno jest zachwianą, naczem znowu tów kopuły, 


płomienie wiją się po ścianach i 


cierpi równie interes państwa jak kraju, mając pną się po wyniosłych szyjach minaretów, a pro- 


dalej na względzie, że pożyczce głodowej w r. 


mień rubinowy, kąpiąc się w czystych falach 


1866 służyło nietylko prawo politycznej egze-; Miljaki, czyni z niej krwawy strumień. 


kucji, leez nadto prawo ściągania wszelkich za- 


Czerwone ulice, czerwone domy i pałace, 


ległości na równi z dodatkami do podatków a czerwone Świątynie; krwią zbryzgana każda bra- 


więc z pierwszeństwem przed wierzycielami hi- 


ima i okno każde, podłoga i Ściany w pokojach. 


poteczuymi — mamy nadzieję, Że postanowienie Krew barwi murawę, rynsztoki i latarnie, krew 
zawarte w ustawie e politycznej egzekucji uzy- ciecze z każdego liścia krzewu i trawy w ogro- 


ska wów i, ssnkcję, zwłaszcza, że ten przy- 
wilej słu 


yć będzie kasom powiatowym tylko 


| dach stratowanych najokropniej. 


Serajewo zdobyliśmy; ale okupiliśmy je po 


przez czas ograniczony t. j. dopóty, dopóki nie;tokiem najlepszej krwi naszej. Była to walka 


nastąpi umorzenie pożyczki przez kraj zacią- ; okropna. 


gniętej, stosownie do planu amortyzacji. 


Ozropniejszej sobie pomyśleć nie mo- 


żna. Każda dzielnica, każda ulica, każdy dom 


Jeżeli galicyjskie Towarzystwo kredytowe stał się fortecą i z okropną wściekłością, z bez- 
na podstawie statutów zatwierdzonych ces. pa- przykładną wzgardą śmierci, z szaloną nienawi- 
tentem z 3. listopada 1841, posiada raz na za- ścią walczono. 


wsze prawo ściągania swych wierzytelności w 


drodze politycznej egzekucji, to oczekiwać można, 


Gdziekolwiek tylko przeciwnicy zbliżyli się 
do siebie, o strzelaniu nie było mowy, wnet roz- 


że polityczna egzekucja w tym wypadku przy- | poczęły się zapasy straszne, ręczne. Z dziką 
znaną zostanie na czas ograniczony. Natomiast; wściekłością krzyżowały się bronie, iskry sypała 


nie domagamy si 


przyznania funduszowi kra-;stal, zimue, nieczułe żelazo ożywiło się. Pałasz 


jowema politycznej egzekucji przeciw powiatom, |j bagnet, jatagan i handżar Biesyte krwi, którą 
jak to wobec gmin i powiatów przysłuża styryj-: w dniu tym wytoczyły, tonęły w drgające i cie- 
skiemu funduszowi krajowemu na podstawie płe jeszcze ciała zabitych. Krew aż po rękojeść 


ustawy krajowej z 25. maja 1875 1 27 D. u. 
kraj. ponieważ nasza ustawa o reprezentacji po- 
wiatowej na podstawie ustawy krajowej z 17. 
czerwca 1874 |. 52 
postanowienie, że gdyby Rada powiatowa nie 
wstawiła w swój budżet należytości, które po- 
wiat uiścić jest obowiązany, bądź na mocy usta- 
wy, bądź na mocy wyroku lub dokumentu mają- 
cego wedle ustaw moc egzekucyjną, ma Wydział 
krajowy prawo i obowiązek wstawić tę należy- 
tość w budżet powiatowy i nałożyć na ich po- 
krycie dodatki do podatków. 


"obwlozła jasną stal, a przecież nikt nie myśli o 
! zaprzestania walki, nikt o zaprzestaniu mordów. 
j Pardonu nikt nie daje i nikt go nie żąda. Do- 


D. u k. zawiera w $. 22. póty, póki jest dłoń zdolna broń podnieść, dopó- 


ki jeszcze w ciele poranionem trwa Życie, tak 
długo trwa walka. Kobiety, starcy, dzieci stają 
w szeregu, a nawet ranni i chorzy wloką się 
do okien, do bram i drzącą ręką strzelają w gę- 
sto skupione szeregi wojsk naszych. 

Salwy naszych Żołnierzy zmiatsją setkami 
przeciwników, ale nie to nie pomaga, bo setki 
świeżych nieprzyjaciół zapełniają luki, i z za wału 


Być może, że się mylę, ale zdaje mi się, 46 + 


gwałto- |oględni i energiczni wodzowie, nowym zaszczy- nej propagandy, myśl komasacji o tyle przyjętś | (w 
tem otoczyli miecz Anstro-Węgier i ich potęgę. będzie, że może sejm bezwłocznie, w imię dobrá h 
Do tego zaszczytu przyłączą się stałe powo- publicznego, nakazać ją i która bez oporu zostanić R 
dzenia polityczne i moralne. Że z upadkiem Se- przyjętą, a w wielu miejscowościa:h z wdzięczność: M 


rajewa jednotliwa organizacja powstania, o ils; e tak stać się może, dowodem są fekta BE 
w ogóle istniała, została złamaną w swem rdze- | storyczne, zatem niezaprzeczone, Ileż to myśli, A 
niu, i że tym sposobem przygotowano konie: nawet najpotworniejszych, nie zostało. przyjęty% Ą 


powstaniu, o tem wolno mieć przypuszczenia. przez to lub owe społeczeństwo dzięki tylko —_ R: 
Być może, że będzie potrzeba jeszcze twardej i propagandzi. ? Dla czegoż myśl komasacji nie mó dy 
mozolnej, Pracy, ale dokonano już rzeczy najważ ny "if owa, prawom. À h czyli | 4 
niejszej 1 najskuteczniejszej. rugim warankiem rozwoju mniejszych czyli 5 w 
Bezwątpienia teraz rozpoczną się operacje , chłopskich gospodarstw, są pieniądze, t. j. łatwośćł. Ę 
przeciwko Bośniakom we wschodnio północnej ich dostania za małem wynagrodzeniem. Wydział f bi 
części kraju, gdzie jen. Szapary otrzymał już krajowy, jak ci pisałem, natchniony prawdziwym | i 
posiłki. W Gradaczaczu został przez powstań- | patrjotyzmem , wypracował oduośny projekt dof 
ców otoczony kapitan Manojłowicz z jedną kom-' prawa. Zdawałoby się, że my możemy być spo” u 
venia piechoty. i z; wia EPE. pepi a BEC | ri A TĘ r g nic Ta ty 
3 m. do Broodu. ego samego dnia, po-;m . y Je projektem ©" 
wstańcy przeprawili się pod Szamaczem na *%15,-0 zaspokojeni być mie możemy, bo wiemy calą i. h 
gyniąc: Sawy, i BIG oi to miasteczko, | różnicę, jaka zachodzi pomiędzy projektem, "ó Na 
tóre już przed tem o iem opuszczone uchwałą sejmową 
przez on, : R Niezapomnij bracie, że sejm nasz istnieje pra i ma 
Jeńców z Bośnii przywożą do Ołomuńca, Ko-jwie z nazwiska; otwierają go jakby na pośmie a 
morna i Josephstadtu wisko zdrowych zmysłów ł biednego naroda, s% : 
Dzisiejsza Wiener Ztg. ogłasza nazwiska 64 trzy tygodnie czasu tylko! Cóż chcesz, aby w tym j ™ 
szeregowców rannych, a znajdujących się w szpi- tak krótkim przeciągu czasu mógł on cośkolwiekj  * 
jtalach wojskowych w Lublanie, Celowcu i Za- zrobić pożytecznego, szczególniej u nas, gdzie sejój ` 
grzebiu. Należą oni do pułków Maroiczie nr. 7, cztero-letui nie byłby za długim; tyle jest kwestjł | » 
Kuhn nr. 17, Hartung nr. 87, Belgów nr. 27, do rozwiązania, tyle chwastów do wypłenienia. 4 y 
Leopold nr. 53. Przy żadnym nie wymieniono,| _ W swej krótkiej sesji sejm nasz nie ma o% U 
w jakiej potyczce ranny. wet czasu przejrzeć części nawet tych stosów pó” 
i ;pieru, które mu nagromadzają. A ktoż ma adziell | a 
i poza na rozpatrzenie wszechstronne i uchwale S ; 
e czwartej ; 0 j | 
List yz Po dola. chp E rtej części przedstawianych projektó JĄ 
List XI Prośmyż Boga, aby sejm miał czas rozpatrzyć SE 
i uchwalić projskt Wydziału krajowego, tak p | | 
Drogi mój Stanisławie! piszesz że komasacja |trjotyczny i tak zbawienny dla kraju, a termsamefi | 
grantów, o której ci mówiłem poprzednio, nie najaby lud nasz utrzymał to, co mu się słusznie na a 
wiele się przyda bez oświaty, bez szkoły i bez leży t, j. bratnią pomoc od swych starsznych | R 
braterskiej opiski wyższych klas społeczeństwa. | braci. Twuj ua zawsze. l ; 
więte są twe słowa! Gdyby chłop miał o- z d 
światę, z nędzarza jakim jest dzisiaj stałby się FE: Í 
nawet bogatym obywatsłem, bo jak ci jaż powie a DIE a p (pd S „z A 
działem poprzednio, naprawiłby błąd prawodawcy, Kronika miejscowa I zamiejscowe; yt 
skomasowawszy swe porozrzucane kawałki, i mógł- Z ! 
by gospodarować na nich j+żeli nie racjonalnie, jak Lwów dnia 23 sierpnia. . | í 
nazywają, to przynajmniej dobrze, Dzisiaj bowiem) x ą i PE pi 
gospodarka jest niemożliwą, bo niema średka wy- RAT KzE P PA, eż b iy nie | $ 
wieść na pole trochę mierzwy. A zresztą zkąd maj „ Przed R DET. F Bl 
ją wziąść? Chcąc mieć nawóz, potrzeba mieć do- || ne paia w teatrze rozpoczną się £ r E 
bytek. A jakim sposobem może go utrzymać przy |: września. bę d z pierwszego przedstawien | i 
tak rozrzuconych kawałkach grnutu, bez dobrych POZA rod. gdzie na promie konkursa lwowskie | / | 
pastwisk i pastwisk licznych? rh redry, który równocześnie zostanie roaple | | 
Wielkie tylko gospodarstwa utrzymują jə- į i; ’ 
szcze konie lub woły, a krowy stały się aid * (y) Koncentracja, która się odbyć miała keło | 
rzadkością po siołach podolskich, dla braku paszy |Lwowa, jest już nrzędownie zastanowiona, tylko 80 
odpowiedniej. pułk i batalion strzelców, które przedwczoraj przy” | 
Opowiadano mi pod tym względem coś taki były pozostaną i wezmą udział w ówi.zeniach, Od” 
monstrualnego, że obawiam się powtórzyć tobie, ;działy te będą rozlokowane w zzkole św. Marcin É 
dż malp nie pua 0 Reg fx qant >. ay: i w jednej ze im e wał 
wicie, że w jednej ogromuej wsi podolskiej, liczą- ja gdy w reszcie szkół muszą być przedsięwzię 
cej przeszło pięćset osad, krowy stały się taką | potrzebne adaptacje, przeto rok yte Bp, 2 
rzadkością, że mieszkańcy zapomnieli nawet jak się | ladowych — z wyjątkiem powyższych rozpoeznie sh R 
ser wyrabia ! Żebyś nie pssądzał mnie o chorobli= | zapewne z 15. września. Mimo tak nielicznej -koneef* Š 


wą wyobraźnię, wymieniam ci ową miejscowość: 
jest to Bilcze nad Seretem, sioło które ma najpy- 
szniejszą ziemię i sama gmina posiada 1200 mor- 
gów pastwisk. Cóż niestety, kiedy ts pastwiska 
zbite kopytami bydląt, przedstawiają nagi step, bez 


tracji, ponieważ jednak musiano poczynić wszelkie 
przygotowania dla początkowo przeznaczonej liczbjr 
koszta które z tego powodu ponosić musi gminś; 
dójdą jeszcze zawsze do 6.000 zł. | 


* (7) Najprzykrzejsze wrażenie czynią na omen“ | 


Mając takie postanowienie w ustawie, zby- 
tecznem jest przyznanie funduszowi krajowemu 
politycznej egzekucji przeciw powiatom. Zresztą 
taki stosunek Wydziału krajowego do Wydziałów 
powiatowych, zaciągających pożyczki istnieje jnż 
co do funduszu pożyczkowego z r. 1873. 

Kończąc na tem Wydział krajowy wnosi: 

Wysoki sejm raczy uchwalić obok załączoną 
ustawę A. 

We Lwowie, dnia 2. sierpnia 1878. 


trupów swych towarzyszy walczą dalej z bez- 
graniczną wściekłością. 

Tak wzrasta liczba wrogów naszych, a w 
niektórych miejscach widać jednego z naszych 
otoczonego przez dziesięciu i obsypywanego gra- 
dem ołowiu, który sypie sig z okien, z drzwi, z 
dachów, z otworów piwnicznych. Taka okropna 
walka toczy się na wszystkich rogach miasta, 
szczególnie w punktach, gdzie się krzyżują ulice 
i od szpitala wojskowego aż do Koziej Cuprii, 


1 


śladn roślinności, Istniejący zaś porządek rzeczy 
nie dozwala zamienić gołe pastwiska na nrodzaj- 
ne łany, 

Przypnść na chwilę, że komasacja jest prze- 
prowadzona, a wówczas chłopi sami upominać się 
będą o oddanie ogromnych swych pastwisk pod u- 
prawę, bo dobytek swój potrafią wyżywić bez ich 
pomocy, 

Niezapomnij bracie, że oświatą postępuje w 
parze z dobrobytem, i ten ostatni jest właściwie 


tarzach nadgrobki walące się; szezególnie jeżeli p® 
zostałe familie tómu zaradnić mogą. I tak jeden £ 
najpiękniejszych nadgrobków, pomnik nieodżałowe 
nej pamięri fundatora zakłada dla sierót s. p. To” 
rosiewicza zaczyna się psuć a restauracja jego jeść 
konieczną. Ponieważ ś. p. T. pozostawił piękny 
fundusz na tak szlachetny cel, przeto kurator si 
kładn powinien tem się zająć i dla zapobieżenie | 
dalszemu psuciu się pomnika, takowy wyrestaurow 
kazać. Tego wymaga cześć dla nieboszezyka, 


-=e 


Marszałek krajowy : 
Ludwik hr. Wodzicki. 
Sprawozdawca : 
Dr. Józef Wereszczyński, 
(Ustawę i statnt umieściliśmy w dosłownem 
brzmienia w ar. 183 z 10. sierpnia.) 
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Kampanja austrjacka w krajach tureckich. 


W Serajewie walczono jak w Saragossie. 
Oto eo donosi telegram N. W. Tagbłatiu : 

Skoro czoło armii austrjackiej doszło do 
; Tratni-Sek wraz z rozkazem rozwinięcia się w 
linię bojową, wojska musiały stanąć, aby przed- 
item działa z otaczających miasto wzgórz za- 


zaliczkowe rozwijają się u nas nieustannie, ale chwiały stanowiskiem nieprzyjaciela i śmierć i 


mimo ciągłego wzrostu nie posiadają takich fun- 
duszów, aby mogły uczynić zadość wszystkim 
wymaganiom, aby w najbliższym sobie zakresie 
działania zazpokoiły zupełnie potrzeby kredytu 
tej klasy ludności, która najwięcej pomocy po- 
trzebuje. 

Wydział krajowy nie zamierza wchodzić w 
bezpośredni stosunek z towarzystwami zaliczko- 
wemi i kasami pożycakowemi, lecz tylko udzie- 
lać będzie pożyczek powiatom pod ich gwaran- 
cją, a zadaniem reprezentacyj powiatowych bę- 
dzie skierowanie tych funduszów ku właściwemu 
celowi za pośrednictwem powyżej wskazanych 
instytucyj kredytowych. W ten sposób Wydział 
krajowy nietylko uniknie zbyt trudnych do speł- 
nienia funkcji centralnego instytutu kredytowe- 
go, lecz nadto poruczając rozdział funduszów 
organom z bliska patrzącym na stosuriki miej- 
scowe, uzyskuje rękojmię, że cel pożyczki zosta- 
nie wszędzie osiągnięty. 

W myśl powyższych uwag przedkłada Wy- 
dział krajowy Wysokiemu sejmowi projekt usta- 
wy względem zaciągnienia pożyczki w kwocie 
5,000.000 złr. nominalnej wartości. Fundusze w 
ten sposób uzyskane, mają służyć jedynie i wy- 
łącznie do udzielania powiatom pod ich gwaran- 
cją pożyczek , powiaty zaś mogą te fundusze 
nżyć jedynie i wyłącznie do zasilania towa- 
rzystw zaliczkowych w powiecie istniejących 
przez lokację sum z pożyczki pochodzących i do 
udzielania pożyczek kasom pożyczkowym powia- 
towym. - 

Od towarzystw zaliczkowych wymaga się 
nchwały co do maksymalnej wskazówki procen- 
tów i innych należytości, które przez czas umo- 
rzenia pożyczki pobierać będą od członków swo- 
ich, aby nie zasilać towarzystw obliczonych ną 
zysk; od kas pożyczkowych powiatowych wy- 
maga się, żeby statuta tych zakładów zatwier- 
dzone były przez c. k. namiestnietwo w porozu- 
mieniu z Wydziałem krajowym, mniej więcej we- 
dle wzoru pod B. zaopatrzonego — dopiero po 
wejścin w życie ustawy o zaciągnienin pożyczki. 
, Tej przezorności przestrzega Wydział kra- 
Jowy dla tego, żeby statuta kas powżyczkowycćh 
były tak ułożone, ażeby dawały wszelką możli- 
wą gwarancję zwrotu wypożyczonych pieniędzy. 

Obecnie istnieje w kraja tylko kilka kas 
| ad 0 „powiatowych, z łatwością przyj- 

e przeto zmienić statnta tych zakładów, sto- 
sownie do wymagań w projekcie statutów za- 


znużenie poniosły w zwarte jego masy zanimby 
królowa bitew, piechota, wszcząć mogła walkę 
na noże z nieprzyjacielem znajdującym się we- 
wnątrz Seraje wa.. Ze zegarkiem w ręka 
stali oficerowie jeneralnego sztabu spoglądając 
na wskazówki, które zbyt pomału się posuwały, 
aż nareszcie o w pół do 7. błysło z wzgórz na 
lewem skrzydle, roztoczyły się niebieskawe 
chmurki i wkrótce potem odezwał się grzmiąco 
pierwszy strzał armatni, którego echo po górach 
szeroko się roztaczało. Strzał ten wyszedł z ba- 
terji jen. Tegetthoffa, który otoczony gęstą mgłą, 
również jak i inne kolumny bez przeszkody za- 
jął pozycję i obsadził ją działami. Pierwszy za 
raz strzał musiał celnie trafić, gdyż nad cytade- 
lą wzniosły się owe czerwono-sine chmurki, któ- 
re oznaczają eksplozję pocisków. 

Z radością powitano celny ten strzał, reszta 
dział rozpoczęła ogień, i straszny grad kul i gra- 
natów zieje śmierć i zniszczenie na fortecę. Nie- 
przyjaciel nie był przygotowany na uderzenie od 
północy, i zdumiony potrzebował nieco czasu, za- 
nim i jego działa rozpoczęły grać. Działa jego 
dawały często ognia, niemogły jednak bardzo 
szkodzić naszym baterjom,atem mniej, że artyle- 
rja korpuśua, dowodzona przez szefa artylerji, 
pułkownika Franka, w liczbie 24 dział zajęła 
pozycję, i odprzodkowała między Doboj i Rafalik, 
i natychmiast w żwawy weszła ogień z nieprzy- 
jacielem. f A. 

Tymczasem siła jego zamiast zmniejszyć, 
coraz bardziej się powiększa, i ze zdziwieniem 
spostrzegamy, Że coraz znaczniejsza ilość dział 
z jego strony wchodzi w ogień. Tak wre walka 
działowa przez całe przedpołudnie, i tylko na 
naszem lewem skrzydle odzywają się w powie- 
trzu sałwy karabinowe. Nakoniec około południa 
dają się słyszeć działa i ze strony Debelo 
Brdo, i na całej linii wojska nasze odpowiada- 
ją głośnym hurra! — jenerał bowiem Kaif- 
fel, pędząc przed sobą zwycięzko nieprzyjacie- 
la, zdążył szezęśliwie na pozycje, wskazane mu 
przez głównodowodzącego, a raźne strzały jego 
artylerji rychło przyprowadzają do milezenia wy- 
trwałego wroga. 

Teraz ostatecznie przychodzi kolej na pie- 
,chotę. Rozkaz do rozwinięcia się w tyraliery, i 
prawie milę długi łańcuch, podtrzymywany gęste- 
mi rezerwami, biegiem, choć bardzo ostrożnie, 


od Mostu Koziego na grzbiecie Hanu, na którego 
wyżynach wspina się miasto od północy, aż do 
zamku Starygradu, położonego na krańcu połu- 
dniowym, nie widać nie jak tylko jedno pole 
boju i krwi. 

Są przecież puukta, gdzie dzika walka wre 
najsrużej, gdzie krew, w całem tego słowa zna- 
czeniu płynie potokiem. To na mostach nowych 
i ścieżkach, które wiodą na Miljakę, w górnej 
części miasta czyli kaleh, t.j. twierdzy, z której 
już tylko zwietrzałe zostały fundamenta, koło 
zbitej piersi domów 4 prawej strony rzeki, koło 
kolosalnych koszar Medżidzje, koło badynku 
wilajetu i meczetu eesarskiego Czarewa Dżamia. 
Około tej Świątyni i koło meczetu Begowo, zbu- 
dowanego przez słynnego Chosrewa, walka wre 
najokropniejsza. Tu mają powstańcy swych do- 
borowych żołnierzy. 

Wśród chmur dymu widać tara błyszczące 
bagnety, słychać komendę tureckich dowódzców, 
a na balustradach minaretu, zkąd zwykle muez- 
zyn wiernych woła na modlitwę, stoją Żołniecze 
tureccy, którzy w tłum atakujących strzelają. 
Obie te świątynie stały się fortecami. Z każdego 
okna, z przedsionków, zdobnych w fontanny i 
wspartych na smukłych kolumnach, z dachów 
białą pokrytych blachą, sypie się grad kul na 
szeregi nasze. Na platformie stoi z dumnie pod- 
niesioną głową wódz powstańców, z marmurową 
bladą twarzą, nwieńczoną czarnym zarostem i 
kieruje walką, Ponad głową jego powiewa, w 
chmurze dyma. zielona chorągiew proroka. Hadżi 
Loja, on dziki fanatyk, miał to być; on sam kie- 
rował tą ostatnią najstraszniejszą walką, która 
czas długi chwieje się, aż nareszcie upragniona 
nadchodzi pomoc. Z grzmiącem „Harra“, które, 
głuszy gwar bojowy rzucają się pułki „Molli- | 
nary“, „Sachsen Meiningen“, „Franciszek Karol“ 
styryjscy i kroaccy strzelcy z wzniesioną cho- 
rągwią i z bagnetem na wroga. Jeźdzcy zsie- 
dli z koni i z karabinkami w dłoni łączą się 
z piechotą. Z odwagą nieprzepartą, zapałem 1 
można powiedzieć z dzikością niepohamowaną 
wykonany został ten atak, a tak był silny, iż 
szeregi, zapalone fanatyzmem rasowym 1 religij- 
nym, które ogień i żelazo straszliwie zdzie* 
siątkował, chwieją się i cofają walcząc. č | 

Zanżeni, zmęczeni strasznem natężeniem 1, 
skwarem, omdlewać się zdają wszyscy. Ale do- 
póki tchnienie wydobyć z piersi są w stanie, do- 
póki noga naprzód się posuwać, a ręka broń 
wznieść może, trwa walka, I nawet ci, którzy 
padli na skrwawioną ziemię, którym oręż z drzą- 
cej wypadł dłoni, nie proszą przebaczenia; nie, 
ostatniej używają broni by zwalczyć zwycięzkie- 
go przeciwnika, bijąc go ręką 1 nogą, rozdziera- 
jąc go zębami i paznogciami. Nadaremne są sta- 
rania jenerałów i oficerów, aby powstrzymać stra- 
szliwą walkę; dopóki tylko trwa opór, trwa wal- 
ka, aż do chwili, w której ostatni wróg poległ. 
Et le combat cessa faute de combattant, jak mówi 
francezki poeta. . 


Serajewo jest w naszych rękach, zdobyliśmy , znaki, 


je, opłacili krwawo. 


Z powodu zdobycia Serajewa pisze Wiener | 
zdąża ku krańcom miasta; bo bardzo tradao po | Abendp.: „Przedsięwzięcie vielkie i obiecnjące głaby stać zię dzielnym emisarjnszem w rozkrze-! Warszawie i dobrze była przyjętą przoz krytykę 
wstrzymać przychodzi niecierpłiwość żołnierza. zostało przynajmniej w pierwszej swojej części wianin zdrowych pojęć. Potrzeba ją do tej misji Cześć dobrej Polce! 


podstawą pierwszej. Daj dobrobyt lndowi wraz z 
oświatą, lab ze szkołą, jak chcesz, chociaż jest 
wielka różnica pomiędzy niemi, a Podole się odro- 
dzi, ale szkoła sama jedna nie zdoła podnieść chło- 
pa. Dlatego cieszę się z projektn Wydziałn krajo- 
wego, o którym ci pisałem, ale ncieszyłbym się 
nierównie więcej, gdyby wys. Wydział przedstawił 
projekt komasacji grnntów, która jest podstawą roz- 
winięcia gospodarstwa chłopskiego. r 

Widzisz mój drogi, że warnnki eksploatacyj 
chłopskich gospodarstw są cokolwiek odmienne i 
nie równie tradniejsze od tych jakie są potrzebne 
do rozwinięcia gospodarstw większych właścicieli ; 
pierwszym brakuje pieniędzy i komasacji, czego 
znów szlachta nie zna, przynajmniej w takich roz- 
miarach. Z drogiej strony mają chłopi tę wyższość 
nad swymi starszymi braćmi, że mają podostatkiem 
ramion do pracy, bo uprawiają swojemi dłońmi, 
czego znów szlacbcie niedostaje. Co się tyczy pier- 
wszego warunku, tj, roznmn w prowadzenin gospo- 
darstwa, nie mają czego chłopi zupełnie zazdro- 
ścić właściełelom obszarów dworskich, jak o tem 
przekonałeś się z moich listów. 

Sądzę iż przyznasz mi, że z trzech rzeczy 
brakujących do podniesienia gospodarstw chłopskich, 
a mianowicie: oświaty, pieniędzy i komasacji, naj- 
ważniejsza jest komasacja, bo jest niejako warsta 
tem rzemiosła rolniczego. 

Pojmują to dobrze światli obywatele kraju, 
pojmuje to sejm, pojmuje rząd, ale pomimo, że 
każden czuje niezmierną doniosłość tej kwestjł, 
wszyscy ją omijają dla niesłychanych trudności, 
które trzeba przezwyciężyć, chcąc ją rozwinąć. Jak- 
że bowiem można samowolnie rozrządzać własno- 
ścią innych? jak można komu narzucać z góry 
tryb i sposób gospodarowania? Zaiste że nie można 
bez obalenia wszelkich zasad własności i wolności. 

Lecz pomimo nadzwyczajnych trndności, jakie 
rozwiązanie jej nastręcza, niemniej najdroższy in» 
teres kraju nakazuje ją rozwiązać, a więc rozwią- 
zaną być musi i trzeba zabrać się cheąc niechcąe 
do dzieła. 

Najprostszą i najodpowiedniejszą drogą byłaby 
propaganda samej myśli pomięłzy chłopami. Na- 
miestnictwo, Wydział krajowy, Towarzystwo rol- 
nicze, starostwo, Rady powiatowe, szlachta, księża, 
szkoły, żandarmerja, słowem wszystkie władze i 
czynniki krajowe powinnyj podać sobie ręce i zgo- 
dnie propagować zbawienną myśl komasacji. 

Wydział krajowy, ta poważna i widoma gło- 
wa polskich iuteresów i polskiej myśli, powinien 
wziąść inicjatywę, jnż to zapraszając namiestni- 
ttwo do wspólnej pracy, już to rozrzucając tysią- 
cami odpowiednie broszurki, już to zresztą stara- 
jąc się wpłynąć bezpośrednio na umysły chłopów, 
interesując ich samych w tej najżywotnieszej kwe- 


y Przed kilku dniami przystawiła policja do 
miejskich aresztów kobietę z lepszego stana W 
koszulę tylko ubraną, którą na ulicy przydybałś. 
Kobieta ta przesiedziawszy przez noc w areszcie 
męzkim — na drugi dzień została odstawiona d0 
szpitala, do obserwacji, ponieważ z mowy jej i po” | 
stępowania okazałe się, że nieszczęśliwa jest obłą” 
kaną i uciekła z własnego mieszkania; ma to być 
żona wojskowego. 


* Mieszkańcy ulicy Grodeckiej użalają się né 
robotników, zatrndnionych przy tłuczeniu kamienia, 
w skntek czego narażeni są na rozmaite nieprzy* 
jemności, Obok turkotu przy tluczenin, co wcale 
przyjemnem nazwać nie można, kamienie pryskają” 
ce zasypują chodniki, i sięgają aż do okien pomie* | 
szkań. Pano W. wybito kilka szyb i wyrządzone | 
dosyć znaczną szkodę. Na uczynione w tym wzglę” 
dzie przedstawienie w biurze magistratu, zalaco“ 
no zasłaniać okna, Zdaje się nam, że załatwienić 
zażalenia w ten sposób nie było wcale na miejsce 
Jeżeli terażniejsza manipulacja tłuczenia kamiehia 
na ulicach, gdzie sznter bez kosztów dowozu moż 
być rozścielony, ma z jednej strony za sobą oszezę” 
dności, to przecież z drugiej strony możnaby i nió* 
dogodności usnnąć, a to przez ustawianie ruchome* 
go parkanu, któryby okna i ehodniki mógł osłaniać. 
W tym razie byłby i wilk syty i koza cała. 


Pierwszego września b. r. rozpoczyna się na- 
uka muzyki w galicyjskiem Towarzystwie muzy” 
cznem pod artystycznym kiernukiem dyrektora p. 
Karola Mikolego. Przedmioty udzielane będą na" 
stępujące: nanka gry na fortepianie w niższym I 
wyższym kursie, nauka gry na skrzypcach, wiolon* | 
czeli, kontrabasie, nauka gry na dętych instrumen* ` 
tach, nauka śpiewa solowego i choralnego, nank? ; 
harmonii i kontrapunkto, teorja rytmu i form ma” 
zycznych, jako też kurs dla chcących się kształcić 
na nauczycieli gry fortepianowej. 

Zapisy uczniów poczynają się od 25. bm. Blis | 
szych szczegółów można zasięgnąć w kancelacji 
Towarzystwa (alica Teatralna ur. 22, dom Naro" 
dny) od godziny 10 — 12 przed i od 5—7 po” 
południn. | 

* Dowiadujemy się o śmierci Honoraty z Gil- 
lerów Krəmerowej w Lipsku, dnia 11. sierpnia 
1878 r. Zmarła była siostrą Agatona Gillera, któ” 
rego niedawno p. hr. Alfred Potocki wydalił z Gar 
lieji, Wygnanie to stało się powodem choroby Ho” 
noraty a następnie i Śmierci. Brat wiedząc o wra” 
żliwym siostry charakterze, nie donosił jej o swo% 
jem wygnaniu, tem bardziej, że nie mógł wskaza 
jego powodów, aż do ostatniej chwili bowiem ne” 
próżno pytał władzy o zarzuty, uapróżno pro 
o śledztwo; — do końca samego, nie powiedziano 
stji, przez zadawania pytań gminom, a mianowicie |mn, co mu za winę poczytują i nie zarządzonó 
jakieby byłyby korzyści i niedogodności z koma- |śledztwa. Siostra, w Lipsku zamieszkała, dowie” 
sacji i jaki jest środek podniesienia małych gospo- ‘działa się dopiero o wygnaniu brata ze Lwowa 4 
darstw ? Z góry mogę zapewnić, że trzy gminy, a gazet, i wiadomość ta tak silnie ją wzruszyła, ib 
mianowicie Chatanowce, Hinkowce i Czerwonogród zachorowała nagle i położyć się musiała do łóżka: 
nietylko oświadczą się za komasacją, ale o nią |z którego więcej nie wstała. Zmarła Honorata s 
będą prosić, tak obecny porządek dał im się we |Gillerów Kremerowa była artystką muzykalną, pi“ 
blieznie jednak w koncertach nie występował* 
C. k. żandarmerja, która używa ogromnej po- Kompozycje jej na fortepian, zwłaszcza muzyk? 
wagi pomiędzy. mieszkańcami naszych gmin, mo-|do różnych tańców, wyszła z drnka przed laty © 


4 

4 
-> Na tegoroczną wystawę sztuk pięknych we 
rówie nadeszły jaź prace następujących artystów: 
akiewicza z Monachium „Zabawa w kaźni” (ce- 
3% 5000 zł., „Bez opieki“ (500 zł.), „Głowa Chry», 
a* (300 zł.); Świeszewskiego z Monachinm 
ujobraz „Z nad brzegów Wisły przy wschodzie 
 Mulężyca" (cena 250 sł.); Streltta z Monachinm 
aBabnnia" (cena 600 zł.); „Pierwsze kroki“ (450 
R), „Zabawa z lalką“ (300 zł.); Webera z Mo-, 
tachinm „krajobraz“ większych rozmiarów (warto- 
ki 1700 marek); Pochwalskiego z Krakowa „Chło- 
 Ky w kąpieli* (cena 800 zł); Łaszczyńskiego z 
Seyma „Kyrie eleison“; Budkowskiego z Rzymu 
twa „krajobrazy z miasteczka Subiaco“; Penthera 


li” „% Wiednia „Violanta* kopia podłag Palma Vecchio, 
(4) sAdsież głowa „młodej kobiety*; Grocholskiego z 
al i Krakowa „Hania* typ ludowy, tudzież obrazy Gra- 


bliskiego, Piccarda, Bryniarskiego, Rybkowskiego i 
- innyek. 
0- Mając na uwadze obrazy jug nadesłane, jako- 
k fot te, które jeszcze nadejść mają — a w rzędzie 
tych wymieniawy: Rodakowskiego „portret ka. Le- 
Ona Sapiehy“ Gersona „ów. Jadwiga wchodząca do 
| bali pądowej* i „Pomorzanin przez dwie Mazurki 
 fozbrojony"; Gottlieba „Modlący się żydzi*; Rygie- 
MA binst marmorcwy artystki dram, pani Bukało- 
Wiezowej i popiersie z bronza dr. Levittoux ; Bro 
= abockiego dwa krajobrazy i t. d. it d. wnosić 
_ Można jug dzisiaj, że będzie to jedna z udatniej- 
 0zych wystaw naszych. 
~. Wystawa otwartą zostanie dnia l, września 
-W sali doma Narodnego — trwać jednak będzie 
tylko miesiąc jeden, t. j. do końca września, na co 
Jak dzisiaj zwracamy uwagę. 

* Walentyna z Trojanowskich Horoszkiewiczowa 
Wwiadamia szanownych rodziców i opiekunów, że 
kurs nauk w jej instytucie wyższym naukowym przy 
Micy Kościuszki I. 8, rozpoczyna się 4. września 

| 1878 roku. — Zapisywać uczennice można od duia 
"24 sierpnia 1878, w godzinach od 11 zrana do 5 

|. Bo południu. 

~. ® Od p. Juliusza Kozickiego, przewodniczącego 
RA zgromadzeniu wyborców w Brzeżanach, otrzy- 
Majemy list następujący : 

-e  Prreczytawszy w Gazecie Narodowej z 
duia 19. b. m. wiadomość o nadeszłym tel gramie 
do zgromadzenia wyborców w Brzeżanch, mam obo- 

Me Włązek ten fakt szerszej publiczności wyjaśnić. 
0. W czasie zgromadzenia wyborców w Brzeża 
mach oddano mi odpieczętowany telegram, adreso- 
wany do Wgo Jakóbowicza, zawierający wotnm 
 Kazfania dla posła Strzyńskiego, podpisany przez 

Panów Młodeckiego, Morawskiego, Bienieckiego, Ja- 

Mieńskiego i Torosiewicza, datowany z Monasterzysk 

£ prośbą o odczytanie go zgromadzeniu, Pozwalam 

_ sobie wątpić o autentyczności tego telegramu i jego 
|| podpisów, z powodów następujących: po pierwsze 
_ telegram nie ma stampilii urzędu telegraficznego z 
Brzeżan, po drugie panowie Młodecki i Morawski 
podpisali równocześnie, jako wyborcy byłego ob- 
wodn stanisławowskiego list otwarty do posła Wgo 
Kustachego Rylskiego, po trzecie panowie Bieniecki 
i Jaaieński nie mieszkają nigdzie w okolicy Mona- 
sterzysk, a po czwarte pan Torosiewicz wprawdzie 
"ma majątek blizko Monasterzysk, ale tego dnia 
tam nie był, tylko był na zgromadzeniu w Brze- 
fanach, postawił wniosek do uchwalonej rezolucji, 
pa oimiadczył że r<eczonego telegramu nie podpisał. 


Ze Stanisławowa donoszą do N. Fr. 
Presse 17. bm., że młody podporucznik stojącego 
Jam bataliona strzelców, hr. Feliks Vetter v. d 
lie ndał się był przed kilka dniami ze znajomym 
got eywilnym na polowanie na kaczki w okolicy, 


A 
Do = 


== 


r eliwszy kaczkę, która wpadła w sitowie na 
bagnie, kazał ją wydobyć służącema Gdy zaś ten 
Watrzymał się na drodze zapadając się w mokrza- 
Sash, oficer rozgniewany, rozebrał się i mimo 
„ róg «swego towarzysza zapościł się dalej w 
Wodą i dostawszy kaczkę, jaż z nią wracał, ale 
zapiątawszy się w sitowie i grzęznąć w błocie, 
Demóg? dojść do brzego. Było to już późnym wie- 
%Roręm, na razie nie można było znaleźć pomocy 
i dopiero nazajutrz dobyto zwłoki utopionego ofi- 
Gers. Ciało jego powicziono na żądanie rodziny do 
Morawy, zkąd pochodził. 


— Stanisławów dnia 2i. sierpnia. (Kon 
cert). Dnia 19. b. m. odbył się w naszem mieście 
w sali kasyna mieszczańskiego koncert Ludwika 
Dietza, laureata konserwatorjam warszawskiego , 
(obecnie dyrektora Towarzystwa mnzycznego w 

emyślu), ze współndziałem dyrektora Towarzy- 
stwa miłośników muzyki stanisławowskiego i kilku 
dyletantów, których dobre chęci wszystkim są znane. 
Programu nie podajemy bliżej, nadmieniamy tylko, 
że był tak nrozmaicony, jak rzadko się to artystom 
w obecnych czasach ułożyć udaje. Słyszeliśmy ohok 
Tria Beethovena, odśpiewanych aryj Mozarta i 
Rossiniego i odegranych przez koncertanta Ro- 
manzy Beethovena i Cavatiny Raffa; także Duet z 

iadów Moniuszki, kwintet na instrumenta smy- 
Gzkowe Dobrzyńskiego, Kątskiego mazurek i fan- 
tazja koncertowa na temata z opery „Halka“ Mo 
miuszki, kompozycji p. Dietza i wykonane przez 
tegoż. W krytykę pojedynczych nnmerów nie za- 
puszczamy się, gdyż wszystko było wykonane tak, 
le nie pozostawia nie więcej do życzenia. Podnieść 
Bam tu należy grę p. Dietza. W odegraniu tych 
kilku kompozycji narodowych wyśpiewał on nam 
Wszystkie uczucia, które mieści w sobie muzyka na- 
Todowa. Obok nieporównanej szybkości, przebijała 
w jego grze w każdym tonie, głęboka znajo- 
rzeczy i uczucie, Chociaż znane nam już 

było nazwisko koncertanta, zapytujemy się jednak, 
dia ezego tak mało daje się słyszeć w naszym 


_— Tarnów. Wpisy uczniów do seminarjam 
ao zy Sielakiego w Tarnowie odbędą się dnia 29,, 
"1 31. sierpnia. Uczniowie nowo wstępujący 
mają się wykazać metryką chrztu, poświadezeniem 
łekarskiem, że są fizycznie zdrowi i świadectwem 
zkolnem tego zakładu, gdzie dotychczas pobierali 
Ranki. Rodzice zechcą się w swym własnym inte- 
poroznmieć z dyrekcją co do wyboru miejsc, 
synów swoich umieścić zamierzają, 


Z Brodów otrzymujemy od p. Herzberga 
Frankla list następujący: „Szanowny panie redak- 
6| Gazeta Narodowa przy sposobności donie- 
nia o rzekomej mojej kandydaturze na posła do 

y państwa przedstawia mnie jako zaciętego 
Wroga Polaków — nadmieniając, jakobym w swo- 
ieh pismach narodowość polską obelgami obrzucił. 

zże Wpanie redaktorze przyjąć odemnie 

pp wnienie, że pomimo, iż jestem szczerym zwo- 

nnikiem niemieckiej mowy i oświaty, jednakże ni- 

Gdy a nigdy polszczyzny nie obraziłem, lub w ja- 

olwiek bądź sposób znieważyłem; w pismach 

wiem moich staram się bez wszelkiej namiętności 
objektywnie przedmiot traktować. 

Wielmożny pan redaktor zechcesz memu za- 
Pewnienin w tej mierze tem więcej dać wiary, gdy 
Się o posadę posła do Rady państwa nie ubiegam 

jest mi wcale obojętnem, kto tę posadę zajmie, 
r będzie to tylko mąż, który na cześć i ko- 
ac: a iz: mego Brodów działać mo- 

» am emu głos swój, o którym prze- 
Widzieć mogę, że w Radzie państwa e e 


karalnego szuka, ale pracować i rzeteluie dzia- 
zechce, 


— 


Brzozów. J. E. ka. biskap przemyski do- 
wiedziawszy się, iż nauczyciel Józef Kałaźniack 
pracnjąc przez lat 41 w zawodzie nauczycielskim 
w dobrach biskupich obr, łac, a w Brzozowie sa- 
mym lat 26 — obecnie przeniesiony w stan spo- 
czynku z bardzo skromną emeryturą, mając dość 
liczną rodziaę do wyżywienia -- chciał ulżyć jego 
starości, ofiarnjąc mu pomieszkanie i opał bez- 
płatnie. 


— Tarnopol. (Z dyrekcji gimnazjam.) W gi- 
mnazjam tarnopolskiem odbędą się zapisy na r. a. 
1878, egzamina poprawcze, tndzież egzamina wstę: 
pne do kl. I od dnia 28—31 sierpnia. Uczniowie 
zgłaszający się do kl. I mają wykazać rlę metryką 
chrztu lub nrodzenia, a jeźli uczęszczali do szkoły 
ludowej świadectwem kl. IV tejże szkoły, nadto 
mają złożyć 1 zł. na środki naukowe, 2 zł. 10 et 
taksy od przyjęcia i opłatę szkolną w kwoeie 10 
zł. przy zapisie lub najdalej w przeciągu pierw- 
szego miesiąca Uczniowie zgłaszający się do wył: 
szych klas zakładu mają okazać świadectwo z po- 
przedniego półrocza i równie złożyć 1 zł. na środ- 
ki naukowe a ewentualnie tsksę od przyjęcia i 
opłatę szkolną. 


W Ickanąch, na dworcu kolei Czernio- 
wieckiej d. 17, a w Suczawie, w lokalu Tow. „Gs 
selligkoitsyerein* d. 18. odbyły się znbawy, z któ 
rych dochód przeznaczono na wsparcie rodzin, po- 
zbawionych przez powołanie rezerwistów do armii 
swej podpory. W Ickarach pa ten cel urządzono 
festyn ogrodowy z przedstawieniem amatorskiem i 
tańcami (1), w Snczawie wieczorek mazykalno de- 
klamacyjny. 


Wiedeń. Od 20. oddano świeżo wyasfalto- 
wang Karntnerstrasse na użytek publiczny, Po 
przejechania ulicą kilkudziesięcia wozów zrobiono 
emntne doświadczenie, że acfaltowanie na nie wiole 
się przydało. Rano otwarto nlicę, zamkniętą przez 
cztery tygodnie dla ruchu, a po południu już 
okazały się w wieln miejsczch, pęknięcia, szczeliny 
i wyboje. Asfalt w jednem miejsen pnchł formalnie, 
jak ciasto na drożdżach w innych, pod ciężarem 
pojazdów utworzyły się rowy, a wieczorem ulica 
wyglądała jak pole zniszczone przez krety. W je- 
dnym dniu okazało się, że cała ulica musi być 
asfaltowana na nowo, a chociaż przedsiębiorcy ro- 
boto tę wykonać muszą za darmo, jedna z najbar- 
dziej ożywionych ulic musi być znowu przez kilka 
tygodni zamkniętą, 


—. Zubowicz, znany sportsman porn-znik, wy- 
konał w Londynie zadziwiający manewr ze swym 
aparatem pływackim dla konia W przeciągu go- 
dziny zdołał on przebyć pięć mil angielskich na 
Tamizie, witany okrzykami i oklaskami, Koń nie 
zdawał się zmęczony. 


Na wyścigach w Deauville zdobył pierw- 
szą nagrodę „Kincsem“ słynny koń węgierski pana 
Blaskovitsa zwany „cudem świata.“ Najznakomitsze 
wyścigowce francuzkie pobite, Nagroda 150.000 fr. 


W Kolonii zawieszono po kilkotygodniowych 
msiłowaniach olbrzymi dzwon „cesarski w dzwon: 
nicy tumu na wysokości 200 stóp po nad poziom 
kościoła, 


Jenerał Escobedo, ten sam, który dowo- 
dził wojskiem przy rozstrzelaniu eesarza Maksy- 
miliana, a obecnie był naczelnym wodzem wojsk 
b. prezydenta Meksykn Lerdo de Tojada, zestał 
wzięty w niewolę 20. z. m. w mieście Cuatro Cie- 
nagas i skazany w Monterez przez sąd wojenny 
na śmierć. 


— Lekarstwo na suchoty. Piszą z Paryża : 
„Sarah Bernardt, słynna artystka „Théatre fran- 
(gały po kilkakroć dziennie siada do balona captif. 
Pani ta jednak nie czyni tego przez zamiłowanie 
do jazdy obłocznej, lecz twierdzi iż jest to dla 
niej najzbawienniejszem lekarstwem ... na piersi. 
Niedawno odRoszono ją omdlewającą z za kalis do 


| 
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raz pierwszy z fantazji, uczuła iż w górze jest jej, 
lepiej; im wyżej balon się wzbijał, oddech jej był, 
silniejszy! Dalsze próby przyniosły jej ulgę nade 
spodziewaną. Teraz nawet ma tyle sił, iż modelo- | 
wać może — a wiadomo że jest cenioną rzeźbiar-; 
ską — malować nawet godzinami potrafi — a wia- ; 
domo iż pędzlem włada wyśmienicie. A wszystko to, 
zasłnga... powietrza, Czyżby lekarze mieli kiedyś, 
na piersi przepisywać... kurację balonową 77 ; 
Fosforowe główki zapałek, odskakujące | 
przy potarciu, były niejednokrotnie przyczyną amn. ! 
tnych wypadków. Fosfor, padając na obrażoną część ; 
ciała, najczęściej na rękę, wytworzył rankę i gau- 
grenował ją, rezultatem czego była niekiedy... 
śmierć. Otóż ostatniemi czasy odkryto, że skute- 
cznem na podobne obrażenia lekarstwem jest siloy 
roztwór sody. Należy trzymać w niej rękę w cią: 
gu kwadransa. Polecamy czztelnikom naszym ten 


środek. 


— Liliput-matematyk. Maleńki, 4 i pół lat 
liczący chłopczyk, Moritz Frankl, którego obecnie 
pokazują za biletami w Peszcie, zasługuje ze wszech 
miar na uwagę Złoyd mówi o nim co następuje: 

„Prawie strach przejmuje, gdy patrzymy, jak 
to maleńkie, zaledwie */, arszyna wysokości mają- 
ce dziecko, rozstrzyga najtrudniejsze zadania ma- 
tematyczne, z liczbami całkowłtemi i ułamkawi, z 
jakim tryamfem wypowiada rezultat ostateczny, do 
którego dochodzi w przeciągu bardzo krótkiego 
czasu. Widz ze zdnmieniem spogląda na tego mal- 
ca, gdy w czasie pracy umysłowej znajduje się w 
ciągłym rnchu nie mogąc ani na chwilę pozostać w 
spokoju, jak bezustannie macha rękami, nogami i 
od czasu do czasu pogwizdnie. Obserwując jego 
pracę mózgową, w czasie największego naprężenia 
umysłu, możnaby pomyśleć, że dziecko to dostało 
pomieszania zmysłów. 

Jeżeli się kiedykolwiek pomyli, wpada w stan 
dziwny; jsk obłąkany, spogląda przed siebie wzro- 
kiem błędnym, na twarzy jego widać wzburzenie, 
całe ciało jego, ręce i nogi znajdują się w bezu- 
stannym ruchu; gdy kto wtedy przemówi doń, wpa- 
da w usposobienie ponure, i nic nie odpowiada; aż 
oto nagle z gwałtownym ruchem wypowiada dobry 
rezultat, poezem znown przybiera minę dobrodu- 
sznego dziecięcia i bawi się kawałkiem papieru. 

Dziecko to, wyliczające w ciągu kilka minat, 
ile sekund zawiera się w 48 latach, posiada zaiste 
dziwnie uorganizowany mózg, przedstawia nawet 
pewną anormałność, 

W ratusza dali Moritzowi do rozwiązania na- 
stępująco zadanie : „ktoś posiada trzy majątki ziem- 
skie, w jednym jest 2347 owiec, w drugim 1208, 
a w trzecim 941: dla każdej owcy potrzeba dzien- 
nie 1'/, kilogramów soli, ile zjedzą wszystkie 
owce w ciągu rokn? Malec po dwóch minatach, w 
czasie których bezustannie machał rękami i noga- 
mi, wypowiedział cyfrę 2,051.300 kilogramów. U= 
rzędnik, który czynił wyliczenie na papierze, po- 
mylił się i chciał wykazać chłopca błąd w rachnn- 
kn; lecz Moritz uparł się przy swojem i rzeczy- 
wiście słuszność była po jego stronie, 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Wiedeń d. 19. sierpnia. Na dzisiejszy targ 
przyprowadzono wołów galicyjskich 744, węgier- 
skich 1581, z kontumacji 1891, niemieckich 148, 
razem 4314 wołów. Pomimo tak wielkiego spodu 
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targ był bardzo ożywiony, płacono galicyjskie i 
bukowińskie woły stajenne 57 do 58 zł. 50 c., 
węgierskie 65 do 58 zł, 50 c., wyjątkowo prima 
59 zł. 50 c., niemieckie 56 do 59 zł. Zameldowa- 
nych z kontumacji 1891, które we środę na targ 
nadejść mają, większa część już sprzedaną została 
po 53 do 54 zł. — Klęska wielka dla właścicieli, 
że sprzedaż wołów tylko na Wiedeń ograniczyć 
muszą, gdyż dalszy przepęd wzbroniony, ztąd też 
wynika iż ceny tak niskie, 

Krzysztof owąca, 

Caffe-Stierbóck. 


TOIGSTARY kaz. Nar. i ostal. wiadomości. 


Ze sprawozdania o zebraniu wyborczem w 
Brzeżanach dnia 18. bm. w pismach pablicznych 
ogłoszonego wyczytuję, iż podobało się p. E. To- 
rosiewiczowi wmięszać moją osobę w swe nacie- 
ranie na p. Skrzyńskiego i zarzucić mi naru- 
szenie solidarności z sejmem, którą w mej mo- 
wie przed wyborcami samborskimi tak gorąco 
zalecałem. 

Oskarzenie to sformułował p. Torosiewicz 
następującemi słowami: „Ja dalej pójdę i po- 
wiem jak też p. Hausner z sejmem idzie, p. H. 
który w Samborze przemawiał za solidarnością 
z Sejmem. Otóż powiem panom, że gdy p. Krze- 
czunowicz wniósł propozycję w delegacji, ażeby 
do komisyj katastralnych o wymiar podatku za- 
robkowego rozstrzygających, nie Izby handlowe 
wybierały delegatów, ale sejmy, i gdy wszyscy 
za tem byli i nawet p. Mendelsburg, prezes Izby 
handlowej krakowskiej za tem przemawiał, że 
stosowniej byłoby, iżby sejmy wybierały repre- 
zentantów do komisyj katsstralnych w sprawach 
podatku zarobkowego, p. Hausner przemawiał 
bardzo silnie w tym duchu, że kompetentniejsze 
są Izby handlowe do wybierania delegatów, ani- 
żeli sejmy.* 

Już na pierwszy rzut oka każdego nienprze- 
dzonego uderzyć musi brak logicznego związku 
między przemówieniem w obronie prawa służą- 
cego Izbom handlowym a naruszeniem solidarno- 
Ści z sejmem. - 

Z bliższego rozbioru rzeczy zaś okaże się, 
jak dalece autor sławnego odkrycia, iż „Niemcy 
i Francuzi podziwiają solidarność Koła polskie 
go“, źle jest poinformowany o sprawie jaką po- 
ruszył i o ile zarzut czyniony mi, po sprosto- 
waniu mylnych twierdzeń, na niczem nie polega. 

Przy rozprawach nad podatkiem zarobko- 
wym, pan Krzeczunowicz przemawiał w Kole 
przeciw postanowieniu $. 68, mocą którego mię- 
szana komisja dla załatwienia rekursów w po- 
łowie ma się składać z członków wybranych 
przez Izby handlowe i wniósł ażeby ta połowa nie 
przez ministra finansów mianowana, lecz została 
przez reprezentację krajową desygnowaną. Mo- 
tywował zaś swój wniosek tem, że Izby handlo- 
we u nas składają się przeważnie z żywiołów 
obcych i krajowi nieprzychylnych, które w roz- 
strzyganiu rekursów powodować się będą stron- 
niczemi względami. Przeciw tak motywowanemu 
wnioskowi, który dążył do wywleczenia przed 
Radę państwa jakiegoś nowego, tylko w wyobra- 
żni p. Krzeczunowicza istniejącego rozdwojenia 
w kraju, nie tylko ja, ale inni, jeżeli się nie 
mylę i p. Chrzanowski, z wszelką pewnością zaś 
p. Mendelsburg, usilnie przemawiali. 

Wniosek p. Krzeczunowicza byłby niezawo- 
dnie upadł, gdyby wnioskodawca nie był się 
zrzekł zamierzonego wstrętnego motywowania i 
zastąpił go powołaniem się na $. 19. statutu 
krajowego, zastrzegający reprezentacji krajowej 
pewną inicjatywę w sprawach dobro kraju ob- 
chodzących. Dopiero w tym odmiennym kształcie 
Koło wniosek przyjęło. 


nowicza przemawiałem, i że pan Mendelsburg 
OŚ 


; 4 ajowego, przeciwnie, 
gdy w r. 1816 z powodu petycji o zmianę or- 
dynacji wyborczej Izby handlowej lwowskiej p. 
Krzeczunowicz wniósł w sejmie wezwauie do 
rządu o zmianę tej ordynacji, sejm odrzucił ten 
wniosek i oddał całą sprawę Wydziałowi kra- 
jowemu do zbadania. Wydział krajowy zaś w 
sprawozdaniu już w zeszłym roku wydrukowa- 
nem, które na przyszłej sesji przyjdzie pod ob- 
radę, wręcz przeciw zapatrywaniom p. Krzeczu- 
nowicza sig oświadczył. 

Więc nie przeciw solidarności z sejmem, nie 
przeciw uchwałom lub Życzeniom sejmu, lecz 
przeciw zdaniom i antypatjom p. Krzeczunowi: 
cza ja w Kole wystąpiłem a pomimo powszech- 
nie uznanych zasług p. Krzeczunowicza, jednak 
solidarność z nim nawet w regulaminie Koła 
członkom delegacji nakazaną nie jest. 

Niech to wyjaśnienie służy do ocenienia, na 
jak błahych podstawach oparte są zarzuty czy- 
nione członkom mniejszości delegacji. 

Panu Torosiewiczowi zaś, tak niezmiernie 
dbałemu o prerogatywa sejmu, zalecam ścisłe po- 
równanie mego wystąpienia w Kole przeciw za- 
mierzonemu uszczupleniu atrybucji Izb handlo- 
wych a wystąpieniem pana Krzeczunowicza za 
wnioskiem p. Heilsberga i przeciw uchyleniu $. 
42. projektu podatku osobisto-dochodowego, któ- 
ry to paragraf zabrania krajom nakładanie i po- 
bieranie dodatków od tego nowego podatku, z 
wyraźnem pogwałceniem §. 22. statu- 
tu krajowego, który brzmi następująco: „Sejm 
krajowy prawo ma nakładać i pobierać dopłaty 
do bezpośrednich podatków cesarskich aż do wy- 
sokości 10”/,, wyższe dopłaty wymagają zezwo- 
lenia cesarskiego. 

Dodać należy, że pomimo żarliwej opozycji 
pp. Euzeb. Czerkawskiego i Dunajewskiego wnio- 
sek p. Krzeczunowicza w Kole został przyjęty. 

Koryfeuszom więc wię i wolno stawiać 
lub popierać wnioski skierowane wprost przeciw 
prawom statutem krajowym sejmowi nadanym 
bez narażenia sławy obrońców autonomii, człon- 
kom mniejszości zaś obrona atrybucji Izb han- 
dlowych, t.j. instytucyj krajowych pożytecznych, 
nawet niezbędnych a jak świadczą ostatnie wy- 
bory do Izby handlowej lwowskiej, bynajmniej 
nie wynarodowionych, poczytuje się jako wystę 


| 
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pek przeciw solidarności z sejmem. | 

Podaję zdrowemu ogółowi kraju słuszność | 
podobnej dwojakiej miary i rozstrzygnienie kto 
z nas, czy ja czy p. Krzeczunowicz w przyto- 
czonych dwóch sprawach, lepiej przestrzegał 80- 


lidarności i praw  autonoreieznych 


kraju. 


a sejmem 


Otton Hausner. 

Ze sprawozdania korespondenta Tagblattu u- 
mieszczonego powyżej, widać, iż Serajewo spło- 
nęło prawie całe, i że walka istotnie była stra- 
szliwa. Telegram donosi,’ że dział wzięto 27 a 
między temi kilka z fabryki Kruppa. A gdy 


przedtem donoszono, że dział wszystkich starych 
i nowych jest w Serajewie do 80, więc widać, 
że wielką część dział ustępujący z Serajewa Bo- 
śniacy wzięli z sobą. 

Według dzisiejszych telegramów o nomina- 
cjach wojskowych, do zdobycia Bośnii i Hercego- 
winy i do ich obsadzenia nie dwa, jak dotąd, lecz 
cztery korpusy będą użyte. Dwie dywizje Bie- 
nerth i Schmigoz już są na placu boju. 

Mianowanie jenerała dywizji, hr. Szaparego 
dowódzcą korpusu jest oznaką, Że nie on zawi- 
nił, jeźli dywizja ogromne poniosła straty i co- 
inąć się musiała z pod Tuzli aż pod Doboj, i że 
ir. Szapary dobrze wykonanym odwrotem ocalił 
tọ dywizję, która prawie połowę stracić miała w 
zabitych, rannych i jeńcach. 

Już czas byłby, aby doniesiono o stratach 
przy wzięciu Serajewa. Tymczasem dotąd nie a 
Bic nie wiadomo. 

Telegram donosi, że jenerał Jowanowicz w 
półtora brygady bił się dnia 21. bm. pod Stola- 
czem przeciw Hercegowińcom, którzy byli zało- 
gə austrjacką w tem mieście, pół brygady li- 
czącą, odcieli od Mostaru i otoczyli. A więc je- 
nerał Jowanowicz z Mostaru musiał z wszyst- 
kiemi swemi siłami, których tam nie mogło być 
więcej niż 1'/, brygady, gdyż wszystkiego miał 
dywizję — wyprawę przedsiębrać na Stolacz. 
Lecz co tymczasem stało się z Mostarem, jeśli 
od czarnogórskiej granicy stojące liczne oddzia: 
ly Hercegowińców dowiedziały się o jego wy- 
prawie ? 

Z dzisiejszych wiadomości widać, iż chociaż 
Serajewo wzięte, to jednak opór dalszy nietylko 
nie nstaje, ale się rozszerza. Miejscowości, które 
dotąd spokojpie sig zachowały, zaczynają się ru- 
szać. Bohaterska walka w Serajewie nie zastra- 
szyła widać Bośniaków, lecz przeciwnie jeszcze 
ich więcej roznamiętnia. Buśniacka ludność do 
wojny partyzanckiej jest włożona, i dziesięćkroć 
rozbity oddział, zbierał się zawsze na nowo. Wi- 
dać, że i we Wiedniu liczą się teraz z tem uspo 
sobieniem, skoro podwajają ilość wojsk. 


zamianowani zostali: ks. Wirtembergski 
fmporucznikowie Ramberg, hr. Szapary, br. 
Bienerth komendantami korpusów 13, 5, 3 
i 4 — a 5 jenerałów dywizjonerami. 

Serajewo 20. sierpnia. Wszyscy obcy 
konsulowie w dobrem zdrowiu pojawili się 
u komendanta armii Filipowicza, aby się mu 
przedstawić. (Pol.' Cor.). 

Wiedeń 23. sierpnia. „Wiener Ztg.* 
wobec wzmianek różnych o stratach armii 
okkupacyjnej oświadcza, że wedłag rapor- 
tów do d. 16. b. m. od wszystkich oddzia- 
łów korpusu nadesłanych było 161 zabitych, 
676 rannych i 139 zatraconych, a zatem 
ogólna strata wynosi 976 ladzi. 


Cieplice 22. sierpnia. Następca tronu 
arcyks Rudolf objadował 1*/, godziny z 
cesarzem niemieckim i z rodziną w. ks. 
Badeńskiego. Następnie pożegnał się z nią 
serdecznie. Na dworcu był obecny jen. ad- 
jutant Goltz jako reprezentant cesarza Wil- 
helma. Wśród okrzyków pełnych zapału ar- 
cyksiążę wyjecdał z Cieplic o g. w pół do 7. 
wieczorem. 

Zagrzeb 23. sierpnia. Z powodu zdo- 
bycia Serajewa było wczoraj miasto ilumi- 
nowan2. O godzinię 9 wieczorem orszak 500 
pochodni i lampionów zjawił się na placu 
Św. Marka pod pałacem bana, i wśród me- 
lodji hymnu cesarskiego wznoszono okazyki 
„żivio* na cześć monarchy, , 

Londyn 23. sierpnia. „Daily News“ 
donoszą z Berlina d. 22. bm.: Nadeszła no- 
ta turecka, w której Porta zezwala na ewa- 
kuację Batumu, ale odmawia pozytywnie 
wdawać się w rokowania z Grecją. 

Konstantynopol 22. sierpnia. Po- 
nieważ powstańcy w górach rodopskich mi- 
mo zawezwania nie opuścili zajmywanych 
stanowisk, przeto Moskale uderzyli na nich. 
Powstańcy jednak trzymają się na swych 
pozycjach. 


Jak donoszą z Kalkutty, jenerał sir Neville 
Chamberlain w piątek, d. 23. bm. przybędzie do 
Simli, aby swoją ekspedycję do Kabulu rozpo- 
cząć, i tam będzie oczekiwał odpowiedzi emira. 
Eskorta jenerała składa się z 300 zbrojnych, po 
części gidów, po części jazdy bengalskiej. „Naszą 
polityką było — powiadają Times — powstrzy- 
mywaniem zapomogi zmuszać emira do przychyl- 
ności dla rządu indyjskiego i do wzywania opie- 
ki angielskiej przeciwko groźnym zamachom mo- 
skiewskim. Polityka ta jednak zrobiła granto- 
wne fiasko, raz z powodu osobistego wstrętn e- 


Lwów, z Izby handlowoj 23. sierpnia. 
I. Akcje za sztukę 
(bxz kuponu biożącego). 


mira do rządu angielskiego, a powtóre z powodu) Kolej galic. Karla Lndwika 234 50 236 50 
wiary, że Moskale W Azji P at set libo- „ Lwowsko - Czern - Jasska 127 — 129 — 
konalni. Pokojowa i bierna polityka Anglii jest į Banku hip. galic, po 200 złr. . 247 — 251 — 
dla niego niewytłamaczoną. Potęga Anglii ni-| „ kred galic. po 200 zir. 216 — 220 — 
knie, podczas kiedy wzrost Moskwy w Azji Środ- JI. Listy zast. na 100 złr. 

kowej jest codziennie widoczny. W ten sposób (bez kuponu bieżącego). 

naturalną jest rzeczą, że emir woli mieć przy-|Tow. kred. galic. 5 pret. w. a. 85 65 86 50 
mierze z Moskwą niż z Anglią. Przyjęcie pełno-| » s» » 4% » > 80 25 81 25 
mocnika moskiewskiego w durbarze, widoki naf = , +  » 5 „ okres, 25 65 86 50 
ustanowienie stałego rezydenta moskiewskiego, | Banku Lipot. galic. 6 prot. 9120 92 — 
tudzież mnogość ajentów w Indjach, którzy sieją |alic. Zakł. kred. włośc. 6 pre. . 90 — 91 50 


ID. Listy dłużne za 100 złr, 


: E i fał p Ą r 
nieufność i fałszywe nadzieje powiększenia po Ozśltego fla. kredyt. „Zakładu 


siadłości wazalów — wszystko to Sprawia nie- 


zbędną potrzebę zmiany pelityki angielskiej. Na-| 01% Galicji i Bukowiny 6 prot. 90 25 91 30 
turalnie, że zmiana ta ma coś upokarzającego, IV. Obligi za 100 złr. 
bo zamiast zmuszać emira do proszenia o łaskę, Indemnizacyjno galicyjskie (, 83 60 84 50 
tenże przyszedł do tego, że rząd angielsko-indyj- | Pożyczka kraj z r. 1873 po 6 pr. 90 — 91 — 
ski musi zstąpić ze swojej wysokości, aby z nim Obligacje komnnalne Zakł. kr. wł. 6*/, 90 — 91 25 
zawiązać przyjaźne stosunki. Upokarzającem jest | L08Y miasta Krakowa . 1425 15 50 
także, iż daliśmy się pobić przez dyplomację mo-| »  » Stanisławowa .. . 19 21 
skiewską. Pominąwszy to wszystko, misja jene» V. Monaty. m nieas | 
rała Chamberlaina jest absolutną koniecznością. | Dutat holenderski. . . . . . 586 >al 
Emirowi trzeba wyjaśnić, że jeżeli się rzuci wj», cesarski. . . . . . . 54 3 
ramiona Moskwy, będzie musiał wszystkiego sigjNepoleondor . . +. © 324 98 
obawiać, a przeciwnie będzie miał najlepszą o-| Półmporjał rosyjski . . . . . (942 95% 
tnchę, jeżeli będzie szczerym i stałym przyjacie- | Robel rosyjski srebrny pz 171 181 
lem Anglii. Jeżeliby Afganistan przeszedł na] » n papierowy .  . 120 1 22 
stronę naszych nieprzyjaciół, natenczas musieli-|100 marek niemieckich . . . . 5650 57 80 
byśmy wojska indyjskie przynajmniej o drugie Srebro . . . « a . « . . 100 50 102 — 
tyle pomnożyć. I to mało co pomoże, jeżeli An-|EoPony w mrebrze . . . . . 100 — 101 50 
Jglia wszystkich przyjaciół swoich będzie opu- | ue wa SZW AZOZCZRENRANZNEJH 


szczać i na pastwę Moskwy oddawać.“ 4 
KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ 
WĘ DEŃ 22. sierpnia 1878. 
godzina 2. minut 25. po południa. 
Losy kredytowe 162 —. Węgier. kred. 22525 
Akcje. fran.-anst. — —-' Anglo-austr, 106.25 


Wielkiego księcia Mikołaja Konstantynowi- 
cza, który imię swoje uczynił rozgłośnem kra- 
dzieżą brylantów, dosięgła nareszcie kara, naj- 
wyższa jaka dotknąć może członka carskiej fa- 


milii. Czytamy bowiem w Prawitelstw. Wiestniku, | Unionsbank 68.— Kolej Kar. Lud. 235 50 
iż „fligel-adjutant, pułkownik jeneralnego sztabu, | Nordbahn 199.—, Kolej Połndn. 7250 
JCW. wielki ks. Mikołaj Konstantynowicz, awol- į Kolej Alföld. 12260. Kolej Elżbiety 160 — 
niony został ze służby, z- powodu słabości, z szt. | Kolej Lw.-czer. 128 —. Weg. Nordostb. 120 — 
prawem noszenia munduru jeneralnego.* Niedo- |Rudolfsbahn 121 — Węg. Ostbahn = 


Weg. obl. p. w zł. 68 —, 
Losy zr.1864 142, —, 


Galic. indemniz, 83 75 


syć natem; 84 szyrwański pułk piechoty imienia i 
Kolej siedmiog. 


tegoż ks. Mikołaja Konstantynowicza, zwać się 


ma odtąd „szyrwańskim pułkiem piechoty.“ Nad-| Verkehrsbank 105 —. Losy tureckie 25 90 
mienić przytem wypada, że w Moskwie podobna | Weg. galie. kolej —.—. Kolej Państw. 257 — 
kara jak pozbawienie własności pułku, poczyty- verein 106.50 Losy wegier,  81— 


waną jest na równi z śmiercią cywilną, a jest to 


' Rosyjski rubel papier.1.22'/,. Marki niemieckie 57.— 
pierwszy wypadek w rodzinie Holstein-Gottorpów. 


Wied. Comunal. 93.10 Renta weg. 6%, 87 90 
Usposobienie: mdłe. 


Wiedeń d. 23. siorpnia, 
godzina 10 minnt 46 po połud 
Akcje kredytowe 255 70 Anglo - austrj 


Gotos dowiaduje się, że pewna osoba złożyła 
50 tysięcy rubli na wynagrodzenie dla tego kto 


dostawi w ręce sprawiedliwości zabójcę jenerała sokio 10450 


Mezencowa. Kolei Kar. Lnd. 23425 Kolej Połndniowa  79.— 
Unionsbank . 67.26 Napoleonie . . 9.287, 
: : š Usposobienie : mdłe, 
Wiedeń 22. sierpnia. Jowanowicz do- SEI „aka 
nosi z obozu pod Stolaczem, że wczoraj po- godzina 4 minnt 5 po połndnin. 
zycje insurgentów przed Stolaczem po Kil-|Rnsa. Bunkn. . 213.25 Credit Actien . . 459, — 
kugodzinnej zaciętej walce trzecia i połowa | Lombarden 127.—  Galizier . , . —— 
drugiej brygady górskiej wzięły i tym spo-| Rnmśnier . 30.10 | Oesterr. Banknot. 176.45 
sobem komunikacje z obsaczoną załogą Sto- Usposobienie ; 


lacza przywrócono. 

Straty dotąd skonstatowane wynoszą 
10 poległych, 32 rannych, straty zaś nie- 
przyjacielskie są bardzo wielkie. Kilku na- 


Kasa galic. Tow. kredytowego. 
Kupuje. Sprzedajo 
5% Listy zastawne oprócz kn- 


. 2 nów 100 złr. 86 — 86 75 
czelników insurgentów, a między nimi Has- 4, Listy Aytawne kek ku- 
san, Risman i Regowicz poległo. ponów 100 złr. po 80 30 81 — 


Lwów d. 23. sierpnia 1878. 
ZEE R LL 


Według doniesień z Serajewa dostało 
się w ręce wojska cesarskiego przy zdoby- 
cia miasta między zdobytemi trofeami 27 
dział a między niemi także wiele odtyleo- 
wych Krapa, mnóstwo broni, chorągwi i 
znaczny zapas amunicji. [Oor. Bur:]. 

Paryż 22. sierpnia. 


Przyjechali dnia 23, sierpnia 1878. 

HOTEL ZORZA : K. Lepadat z Jaus. E. Hos- 
ge z Becskerek, L. Kraiński z Wyszatycz. 
! HOTEL EUROPEJSKI: J. br. Romaszkan z 
' Horodenki. Z. Kozmiński z Moskwy. T. Morawski 
3 Królowa Krysty- z Knjdaniec. 
na [matka Izabelli IL] zmarła dzisiaj w! HOTEL 
Hawrze. „K. Paal z Wiednia, 


Belgrad 22. sierpnia. Uchwały kon- Tango z Drezna. 


3 íi ; HOTEL ANGIELSKI: 
gresu co do Serbii zostały urzędowuie Ogło- gzozyny. W. Rylski z Ukryna. M Sadowski z Kra- 


szone. Proklamacja księcia zapowiada urzę- kowa. Dr. A. Ostaszewski z Czortkowa. 


LANGA: H. br. Poten z Łachodowa. 
A, Freand z Pragi. F. W. 


R. Bartmański z Le- 


downie przywrócenie pokoju. Kraj obchodzi EOTEUNANZABUGA: t pó da > m 3) 
dzisiaj ogłoszenie ni i Z et. maska. 
j og niepodległości. Drohobycza. 


Wiedeń 22. sierpnia. „Militar-Veror- 
dnungsblatt* ogłasza zamianowanie jen. Fi- 
lipowicza komendantem IL armii i równo-- 
czesne nadanie mu wielkiego krzyża orderu 
Leopolda z dekoracją wojenną, ks. Wirtem- 
bergskiego jenerałem zbrojmistrzem, dalej 


Do dzisiejszego uameru dołącza się dla 
prenameratorów zamiejscowych program szkół 
i czynności Stowarzyszenia pracy kobiet we 
Lwowie (Rynek 1. 10, drugie piętro) na 
rok 1878—1879. 


| A. mak mis g W. Posiągi kolejowe. pa 
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P. Ant Grabowskiego 


wzywam niuiejszem aby bezwłocznie we 
własnym bardzo ważuym interesie zgło- 


jeg 
w 
ski 


Bilar 


używany razem z kulami! 
i kijami w dobrym stanie, 
t do sprzedania. Wiadomość udziela się 
kawiarni pana Móliera plac Bernardyń 
l. 15 31:22 3 


OGŁOSZENIE. 


—— nn 


l Antoni Ostrowski | 


Lwowa dnia 1. września i pomiędzy 


Bił się do mnie. 
Lwów J. K. 


YW zy wam 

ie pp. kolegów Benedykta Kuca i 
ernarda Kurza, którzy ukończyli gimna- 

zjum w r. 1872, 1873, 1874, 1875 ażehy 


we własnym interesie podali swoje adre- 
sa pod literam Z. Z. post. rest. Kraków. 


Poszukuje się 


GORZELNIKA 


mogącego dać gwarancję pewnych wy- 
datków, pensja do 100 złr. miesięcznie i 
tantjema. Aparat Henzego. Zgłosić się 
Administracja dóbr Łuczyce, poczta Tar- 
taków. 3222 1—3 


NA SPRZEDAŻ 


pod bardzo korzystnemi warunkami dom 
lub dwa domy parterowe z bu- 
dynkami gospodarczemi i ogrodem dwu- 
morgowym w najpiękniejszem położeniu, 
przyległe do gmachu techniki; może być 
także zamiana na folwark w bliskości ko 
lei, i dobrej glebie. Bliższej informacji u. 
dzieli A. M. Orłowski we Lwowie, ulica 
Kościuszki 1. 6. 3213 2—3 


do 


dzi 


fla! 
do 
kil 


laz 


Papier pergaminowy | 


rami, sokami i t. p. Metr po 18 ct. Praw. 


skuteczny na wszelkie owady, 
jako to: pluskwy, pchły, szwaby, karakony 
itp. Flaszia po 18 ct Papier do wytępienia 
much, bez trucizny 25 arkuszy 25 ct. Tynk- 
tura na pluskwy pod gwarancją skuteczna, 


dzi do zaprawiania zboża do 
siewm, a zwłaszcza pszenicy | rzeciw ro- 
bakom, kilo po 40 et. Zielony siarczan że- 


:epszej jakości. 
ceny daleko niższe, poł ca 


| prof galic. Tow. muzycznego wraca do 


2. a 4. jest ua usługi osobom życzą 
cym porozumieć się o lekcje prywatne 
gry na fortepianie Adres mieszkania 


Studentów 


umieścić można na wikt i stancję w domujjąnl. Hetimańska Nr. 8. 3226 1 3 S 
gdzie mieć będą opiekę rodzicielską. BIiż- p ażdziernika 1878. i osobiście, nlica Ossolińskicb Nr. 5. na M OPIERZCHEOSC © 
sze szezegóły w aptece pod „S:oniem*, ul. | mea zza Warunki przyjęcia uczniów są następujące: dole. Tyssandier. ZCZE 
Żółkieweka. 5225 1—2 | quum cw a) ukończenie roku 17g0; 3:87 4 6 
3 p ` . e s m . . ig F . 7%% ) p 
Bez bol przynajmniej jednoletnie zajęcie praktyczne'w leśnictwie; Zarząd dóbr Ostrowa 


i bez wstrzykiwania 
bez lekarstw przeszkudzających trawie- 
niu, tndzież beż chorób następnych i 
przerwania zatrudnienia, wylecza wodłng 
znpołnie nowej metody, doświadczonej W 

niezliczonych wypadkach 
upławy moczowe; 
tak świeżo powstałe, jakoteż bardzo za- 
starzałe, naturalnie, gruntowna i szybko 
Dr. HARTMANN, 
członek lekarskiego Wydziału, 
w Wiednin Stadt, Habsburgerg nie 
dawnie, lecz Stadt, Beilerzaese Nr. 11. 

Wylecza takze wyrzuty skórna, zwą: B 

żenia, upławy o kobiet, bladzcrka f 
1 


niepłodność, upławy, 2771 16 
osniabiamie męzkie, 

bez wyrzynanią i bez wypalania, równie 

leczy syfilis i wrzody wszel- 

kiego rodzaja za pomocą koros- 


, pondencji. a dyskrecję ryczy, u ua gy- 
danie wysyła bezzwiacznia iekarstwa. 


towawczych, odpowiadających przynajmniej ukończon 


szczelnego zawiązania słojów z konfitu-ji 
niższej szkole średniej. 


wy proszek perski, bardzo 


zjaluą lub szkołę gospodarstwa wiejskiego w Dublanach, 


szka po 20 ct, Kwas karbolowy 
desinfekcji 50%, kilo 50 ct., 100%, 
o 88 ct. Niebieski siarczan mie- 


szkołę go:podarstwa wiejskiego w Dublanach. 


być może jedynie jako uczeń nadzwyczajny. Woluo także uczęs 
na wykłady osobom dojrzalszym, jako gościom. 


a za kilo 11 ct. Obydwa gatunki naj- 
Każdy uczeń płaci wpisowego 2 zł. w. a.; oprócz tego czes 


W beczkach oryginalnych 
3221 2 —-2 


©. T. Winckler 


we Lwowie. 


Na nasienie. 


Posenico Kostromską białą w 
białej plewie, dojrzewającą później od zwy- 
ktej, bardzo plenną tak na ziarno, jak 
słomę (w b. r. 170 cen. wysoka) w dobo- 
rowem ziarnie sprzedaje po 11 zł, za 100 
kil. z odstawą do stacji Zabłotce. Adam 
KHrajewski w Dubiu o. p. Zabłotce. 
Na żądanie wyseła się próbki. 3228 


€ 


| ASTMY katary i duszność 
Ę astępują po uży- 
J cu RUREK 


LIEYAS$EURA. aptekarza Rue de 
ła Monnaie, 23, a Paris. 2658 7—? 


Skład w głównych aptekach. 


-Ludwik Hubl 


iotynier cywilny z upoważnieniem rzą- 
dowem otworzył 


biuro techniczne 


w Tarnopolu (w „Zamku*) ` 4 
poleca się do wykonywania wszelki. 1 
czynności w zakres inżyuierji wchodzą-; 
cych a mianowicie do sporządzania pla- 
nów i kosztorysów budynków architekto- 
nieznis ozdobnych i gospodarskich, bro- 
warów, gorzelni, młynów itd., budowli 
drogowych, wodnych, melioracyjnych, tu-, 
dzież maszyn wszelkiego rodzaju. Przyj- 
myje kierownictwo przy budowlach no- 
wych i reperacjach, Bprawdza dokładność 


technicznych planów, kopij i obliczeń; 
uskntęcznja pomiary, mapy i odnośne 
obłiezenia. 3125 2—-3 


Młyn parowy $ 
w ZLOCZOWIE i 
wzorowo urządzony, jest z wolnej 
ręki do sprzedania. Bliższą wiado- 
mość udzieli adwokat Warteresie=- |) 
wicz w Złoczowie. 8199 2 3 


dwupiętrowa, 

s oficynami do sprzedania. Dług szpar- 
kasowy 23.000 złr. w. a. pozostaje przy 
hipotece. 

Tudzież prasa drukarska i różne na- 
rzędzia drukarskie do sprzedania. 

Bl ższej wiadomości udzieli adwokat 
Kornel Hofmau. 3157 3—3 


Po e e z 
PUCIZiŻ ILS ICIC IZ IZECIZIZICIEKIOOCZH 


e 


pomyślnych wyników egzaminu. 


Alfred Dzikowski 


przy ulicy Karola Ludwika Nr.1. 


ą | poleca swój nowo urządzony 


AGAZYN BROM 


przyborów myśliwskich i do podróży, 
oraz perfumerji, artykułów toaletowych 
i ro«maitych starożytności 
przedtem Wgo BONIFACEGO STILLERA 


łaskawym względom P. T. Publiczności, ręcząc za doborowe towary z 
najpierwszych fabryk francuzkich, angielskich i niemieckich, oraz rzetelną 

usługę i sumienne wykonanie poleceń 3106 6—? 
po cenach najumiarkowańszych. 


nie z półrocza pierwszego, przeto każdy uczeń nowo przyjęty, 
jpewnić sobie musi utrzymanie przynajmniej na pół roku. 


manienmego podanią od 1. października 1878. 


Dzień otwarcia kursu 
wiadomości. 


Dyrekcja krajowej szkoły 
gospodarstwa lasowego we Lwowie 
i d. 10. sierpnia 1878. l 


wego, jak również przeciw chorobom wynikającym z wyuiązczenia krwi. Dzieki swym wła- 


a zaradzenie wycieńczeniom organizmu i słahościom pochadzacym z nieczystości krwi. 
Spotęgowauy ar:en!an Złota zadawanym być możę choremu nie inaczej jak 

za przepisem lukarza, każda grznatka zawiera w sobie ściśle jeden miligram arsenianu. 
Apteka p. Gelin , 3R, ul. Rochechauart Paris. Przesyłki (raueo. Doż'ać można 

wu Lwowie w apiekach pp. Mikolascha i Mnekera, w Czerniowcach u Golichowskiego, w 
Drzhobyczu u Dobrzyni. ckiego. 2697 


Pieniądze! 


A | 0X X 


N Złoto! 


Aleksander Nicklas, 


biuro komisowe i spedycyjne Złoto! 


7 dukató tot 
we Wiedniu VII. Neubaugasse N. 37, X 5. WERE s900 E T N 0 zł 
istniejące ad roku 1854. N 3. wygrana 100 gotówką l 500 zl. 


razem 2000 wygranych wartości około 50000 zł. można wygrać, 

% kupując za małą.tylko wkładkę 
N- jednego guldena WA 
których 


poleca się jak najlopiej P. T. Publiczności i kupcom do wysyłek to- 
warów wszelkiego rodzaju, tak w formie przekazów na firmę, 
jako też do wysyłek we wszelkich Xierunkach kraju i za granicą; tudzież 
do opakowania mebli i przyjęcia na skład takowych, niemniej co do towa- 
rów dyspozycyjnych, w suehych i od ognin zabezpieczonych 
magazynach. 30-7 8—4 


jako cenę 


Wystawa światowa Wielki medal srebrny M  mazcotylko tą razą będzie możebnem, 4 
Wiedeń 1873. Dyplom. w Linzu 1872. N gdył nietylko wypłacone będą przypa (ka wygrane znaczne lecz także 
'Q zwróconą będzie spłacona wkładka, czy los będzie wyciągniętym lub nie, 


O.k. nprs. krajowa fabryka aparatów do wyrabiania wody sodowej, krystyr i sylonów, 


Marola Pochtier, we Wiedniu, 
Nenbau, Westbahustrasse 35, 2814 9—12 
poleca specjalnie wanystkie kryatyry kobiece, do ran i do watrzykiwania z cyny, nowega 
srebra, mosiądzu, gumi i szkła,' klysepompy, icygatory, aparaty de wyrobiasia wszelkich 
napojów muspjących, aparaty do wyrżbinnin wody sedowej dostarcaające dziennie od 500 
do 18000 syfonów lub flaszek. Najlepiej urzadzone ayfóny w 10 rozmaitych waorach. Kom- 
pletne urządzenia fabryk wody sodowej i salonów do picia. 
Hnastrowano eeuniki bezpłatnie i franko. 


z miętusa, 
, maturalny, nieczyszczony i jako 
. «aki majskuteczniejszy, sprowadza 
wprost z Bergen, w Norwegii, i 
odsprzedaje w butelkach po 80 
centów w. a. 2845 8—? ry 


_ Apteka. pod Gwiazdą 
Piotra Mikolascha 


we Lwowie. 


FATARD=BLA 


AŚ przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, |: 

ranom, nagniotkom, oparzeniometc | 
a, Skład centralny w Paryżu na u'icy |! 
<q Neuve St. Merri 40, i we wszyst 
= kich aptekach. 2691 8—44 


+= ndz 


Wydawcy i właściciele : 


j900000000'0 


— mn wh M M 14 R 2 W RA | W M M - m a 


RA TEO AC : z w podda |. 


10660660:00006098'00600000000 
Dr. Fryd. Lengila 


Ą iami być można we Lwowie 
Tych losów pod powyźszemi korzyściami a a Trykanolsk tej 
Od dawna znajda- 


Publiczności, grywaj4 6 "pl g? 


H M jące się losy tej lotarji w ręku PL. wy v. i [xt Budgórse (ej 8 
Ra A ipi RA em ieniu | paak., w Nowyks turgu [xtj karol Laur, w Podgórsu [š] 8. Schlesinger, w 
zajmnje wskutekwybornego skutkn i dobroci pierwsze miej. @ |M W powyasz KIL LLILE ge) Prz 1t] E Noùlik, [4*) F. Gnjdeczka, [*] Ed. Machulski, w. Iasasoi 

) jk e ; qonyśli . A ù, . ' sowia 
sca między wszystkiemi Środkami piękności i uznanym OIBNAKKKKAKKAUKA LLII xO i ARE sł Coż, nais agh Hodoly. Ogg SEP Mia 


a FC europejską i sA p tet A dla 2 PPE R E BEREK ARRAY TO 
wiela kobiet i mężczyzn wszystkich cywiizowauych naroe : : . 
NOENAO OO, i Akademia dla handlu i przemysłu w Gracu 


rozpoczyna d. 16. września br. swój szesnasty rok tj 
Zakład, któny się sklada z dwóch szkół fnehowych: Kmpieckiej i 
kupiecko-przemysłowej, starz się o wyborne, teoretyczne i prakty- 
czne wykształcenie nezniów i ma w tym celu do dyspozycji kantoa wzorowy 
(Mauster-Cotaptoir), laboratorjum chemiczne i warstat mechaniczny, 
Absolwenci akademji mają prawo do jednorocznej służby ochotni- 
czaj w wojsku, jeżeli przed swojem wstąpieniem do zakładu ukończyli z po- 
wodzeniem gimnazjům niższe lub niższą szkołę realną. Dla uczniów którym 
brak tego przygotowania, istnieje bezpłatny kure: przygotowawczy do sgza- 
minn na ochotników. [ r 1 
Praktyczną naukę dla mechaników i maszynistów udziela się osobno w 
mechanicznym warstacie zakładn. , x , 28216 9 
Na wszystkio zapytania, dotyczące zapisów. pomieszczenia itp. ndziela 
informacji i obszernych prospektów dyrekcja ak-demji dla handln i przemy- 
słu w Gracu. Dr. Alwens, dyrektor. 
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J. Dobrzański i K. roman. Odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański. 


Otwarcie nowego kursu w galicyjskiej krajowej szkole go- 
spodarstwa lasowego nastąpi © pierwszej połowie; 


wykazanie się przy egzaminie wstępnym tak ust- 


nym jak piśmiennym z posiadania wiadomości przygo- 
ej Żyto alpejskie (,Montagner Alpen- 


Kto ukończył z dobrym postępem wyższą szkołę realną, gimna- 
przyjęty 
być może z uwolnieniem od egzaminu wstępnego (c). Wyjątx0wo |pyż 
zaś może być przez kuratorję na wniosek dyrekcji, także od jedno-|najwytrwalszo i pod każdym względem 
jak rocznej praktyki (b) uwolnionym, kto ukończył z dobrym postępem |na 


Nie posiadający kwalifikacji określonej powyższemi warankami, 


lnb zamierzający uczęszczać tylko na niektóre przedmioty. przyjęty 
zczać|Pszemicą banatka 100 kil. 10 zt. 


wynoszące na półrocze jedno cd ucznia zwyczajnego 5 zł. w. a., od 
ucznia zaś nadzwyczajnego tyle razy po 50 ct. w. a., na ile godzin 
tygodniowo będzie zapisany; przyczem dwie godzin rysunków, liczyć 
się będą 2a jednę godziuę wykładu. Gość nie uiszcza Żadnej opłaty. 

Za egzamin wstępuy opłaca się taksę w kwocie 2 złr. w. a., 
która jest oraz wpisowem ucznia przyjętego do szkoły na podstawie 


Ponieważ styyendja udzielają się dopiero po odbytym egzami- 
ZA* 


| Wpisy uczniów rozpoczną się na podstawie pi- 


podany zostanie wcześnie do publicznej 
| 


2160 2—8 


anościom wzmaeniajacym i szybkości działania, nie ma ono sobie riwnego ilekroć chodzi 


ŁŃ 


pa aj o jj ORAN AKG REA OE OW EE Tp ZW w zk 


MLEKO ANTEPHELIQUE 
czyste albo z wodą spędza 
PIEGI, OPALENIE 
PLAMY PO POŁOGU - 
ZMARSZCZKI, WYSYPKĘ, KROSTY 


ozmowa w języku francuskim, lekcje w 
ymże języku podług żądania Zgłaszać 


się do inuie można listownie ałbo widzieć 


ostat. poczta TARNOPOL poleca 
do siewu 


Ir. 2- Rościszeński|| 
przyjmuje i nsdal od 1 września | 
uczniów szkół publicznych 

lub prywatystów 
do pensyonatu 
Zgłaszać się od 12—4 po poł. 

We Lwowie ul. Halicka l 37 II p. 

8009 22—? 


korn 00 kil. 9 zł. 
Pszenica syberyjska  „Urtoba* 
100 kil 14 zł. 
Pszenica kankazka 100 kil. 14 zł. 
Z wszystkich gatunków okazały się 
wymienione u nas jako najplenniejsze, 


największe polecenie zasługujące. 
Prócz powyższych ma na żądanie: 
Żyto „Garde de Chor“ 1COkil. 7 zł. 50 c 
Bzampańskie 100 kil. 6 zł. 59 ct. 
saskie 100 kil. 6 zł. 50 ct. 


LJ 
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ne 


Ciągnienie losu 


Ciąguienie serji 
|_1. marca 1879 


1. grudnia 1878 Każdy LO c.k. austr. 


Los z r. 1839 (iisyliuwski 108) 


masi w tym ostątniem ciągnieniu bezwarunkowo wygrać. Sprzedajemy losy | 
oryginalne za gotówkę podług kuran dziennego lub też 


udziałowe losy w rozmaitych kwotach 
Te same losy pe odtrącenia najatiacych wygranych , 


po zł. 20. -- | 


1 piąta losu na 10 ($ i 1 piąta losu na lOpo ($y zł. 11.50 
l połowa „ „ 10 |; n n30- || Ł połowa , *wr2, | n 6—' 
1 czwarta „ W 48 $(» » T.-- || 1 czwarta p „ 9 Ą 3; „ 410 
1 dziesiąta losu „ JH p » 3.— || 1 dziesiąta losu „ 7 „| ' p 2.10 
1 dwudziesta losu 6|54! „ „ 220 || 1 dwudziesta „ „ 7 „134) „ 125 


Po wypłaceniu pierwszej raty ontęplowany dokument opatrzony nerją 


|| i numerem będzie przesłany odwrotną pocztą, 2763 3 12 
|| Dom bankowy I weksio M | R 1143 
administracji P 99 E CU « 


8. Politzer n 


Budapest, Dorotheagasse Nr. 12. 


Na prowincji firmy i ajenci mogą otrzymać zastępstwo. 


` 
N 


t 
[os 


j Jedynie prawdziwe, jeżeli na kałdem pudełku znajduje się na ety- 

| kiecie orzeł 1 moja kilkakrotnie odbita firma, W skutek wyroków sądowych skoB-' 

Mj statowano powtórnie fałazowanie mojej firmy i marki ochronnej; ostrzegazh przeto 

KI Publiczność przed knpnem tych falsyfikatów, które wystawione jest na A areo 
| — Cena spieczęiowanego pudełka oryzin. 1 zł. w. n. 

N Prawdziwe sprzedają znakiom x oznaczone firmy. ; 


ódka francuska i sól. Najpewniejszy, órodok domowy dis 
cierpiącoj ludzkości nę wszystkie wewnętrzne i zewnętrzne zapalenia; na 
rozmaite słabości; do nżycia ua ból głowy — uszów i zębów, na biicny 
i rany, na owrzodzenia skirowu, zapalenie ócz, sparaliżowania i śranie- 
nia wszelkiego rodzaju i t. p. 
We fluszkach wras z przepisem nżycia 80 ct. a. W. 
Prawdziwe do nabycia u firiu znakiera 4 raznaczonych. 


lej tranowy z Kaki dorsza, sporządzony przez M. 
Krohn st Co. w orgen (Norwegja.) Ten tian jost jedynym, bór z pomię- 
dzy wszystkich innych w handlach się znajdających gatunków, do celów le- 


czniczych się przydają. 
Cena faszki wraz z przepisem użycia I złr. x. w. 
Prawdziwo sprzedają znakiem * naznaczone firmy: 

Składy We Lwowie [xf,] apt. d. Boloera, Ji F. W. Królikowski, A yć Ruokera, apt. 
x] St. Markiewicz, w Białej (xt*] A, Reichert, apt., [xt ich Keler, apti W 
rodach (x}*] E. Griinnspaun ap., [rf*] M. Kulak, apt., [xt]: Ed, Liszka apt., 
zt] B. Witosławski, apt. w Brzetanach [xt*] Bron. Dembinaki apt., w User- 
wsowcach, [x*] Ig. Schnirch, fx) C. Alth apt., fxf*] J. Solichowski apt., w Do- 
droraślu [x}*] N. Grotowska ap, w Drohobyczu [x*) Józef Alexiewicz ap., [; 
Dobrzeniecki, apt., « Głimianach [x*] A. Hełm, ap. w Gurahomora.[x] E. Bos 
lezat ap; w Hałśczu [x] A. Gyttzoner apt, w Husiatynie [xi W. Czecski, w Ju 
rosławiu [x*] Józ. Rohms ap., w Jaworowie [xt] Wład. Lachowicz apt., w Ka- 

x] L. Zawałkiewicz, w Krakowis [x] dr. Flor. Sewiczewska, ap., [xt*t 

M. Jawornicki, (xț1 K. Wiśniewski apt., [zf*] Józef Pabn, ij 
üliar apt., w.Lisku 
xf*] Kosterkiewicza 


RPP POWA WA) 4 


mionce 
W. Redyk apt., Dei), ) 
A. Bazan apt., Ad. Siedlecki apt, [*), w Zimanowie [x] Ant. 
[rt*] R. Barański, w Motoym Sączw |xf*] W. Filipok apt., 


CLA 


J 


A 


zj) Alb. Amirewicz apt., jxi*j F, Stecher apt., w Storożyńcu [x}*] U. Chal- 
bazany apt., w Samborze pt J. Aleksiewicz apt., [xf] C. Maroach apt., w Stryju 
; || Jam Sielecki, apt. [t] A. Kübel, apt. [t] w Tarsopolw [x**| ©. Jamrogsewież ap, 
|HOrt] A. Horawetz spadkob. [*] Mich, Perl «pt, w Turnowic (zj*] W. IL. As Wiee 
logórski, [xf] V. Midner £Comp., [xt] F. Leszczyński, L, Chodacki [xtl w Wu- 
dowicuch pil Ig. A w Wojnscsu fx] C. Nodzyński apt., w Zaleszczykach 
x]. Kodrębski spadk. & Con., w Zburaśujx*] EB. Krnh apt., fx*| N. Sissermank, w 
oczowie [x*] Joh. Gold, w Ustrzykach [xt*] J. kisal aptokarz. Mikołajów 
[x] J. Aleksiewicz apt. 2948 35 B2 


NE: woda do ust, Według zdania po 


wołąnych znąkomito- 
ści umiejętności leczenia chorób w ustach, wyborny środek 
ochronny przeciw bołom zębów działający orzeźwiająco i ni- 
szcząco zgniliznę. Cena 60 ct. 

A. MOLL, c. k. nadworny liweraut we Wiedniu, 


Z drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skarla. 


